Dziś „Kurier Filmowy“ A 


Nr. 88 Opata pocztowa niszezona ryczalfem. 


dministracja i ekspedycja: 1-99, 


Zgon Luzaffi'ego 
RZYM, 29 marca, (PAT) — 
B, premjer Luzatti zakończył ży- 
cie, 


Położenie żydów 
w Rumunii 


Raport pułkownika 
amerykańskiego 


BUKARESZT, 29 marca, (Pat.) 
Pułkownik amerykański G. A- 
ment, który przybył do Rumunji, 
celem zbadania położenia żydów 
rumuńskich, powrócił do Buka- 
resztu po zwiedzeniu Besarabii i 
Bukowiny i złożył przedstawicie- 
lom prasy następujące oświadcze- 
nie: 

„Na podstawie osobiście prze- 
prowadzonych bakłań doszedłem 
do przekonania, iż pogłoski o o- 
krucieństwach, dokonywanych ma 
ludności żydowskiej w tych pro- 
wincjach, były całkowicie bez- 
podstawnę. Przeciwnie nawet ży- 
dzi, z którymi miałem okazję roz- 
mawiać, zapewnili mnie, że trak- 
towanie ich przez władze rumuń- 
skie było zupełnie dobre i że nie- 
ma najmniejszych przeszkód do 
ścisłej ich współpracy z resztą 
ludqtości. Podczas mego pobytu w 
Czerniowcach starałem się zba- 
dać dokładnie okoliczności, jakie 
towarzyszyły morderstwu. doko- 
namemt przez studenta Totu ma 
osobie Fallika, Incydent ten jest 
jaknajbardziej ubolewania godny, 


lecz wydaje się, iż był to postę-l ' 


s fanatyka niespełna rozumu. 
ypadek taki mógłby w podob- 
nych okolicznościach zdarzyć się 
w jakimkolwiek kraju i byłoby 
niesprawiedliwością wobec Ru- 
munji przedstawiać go jako ilu- 
strację stosunków, panujących 
między żydami a mumunami. 


Proces ks. Fryderyka 


nie podoba się 
p. Kramarzowi 


PRAGA 28 marca, (Tel. własny 
„Głosu Polskiego"), Z racji: cie- 
szyńskiego procesu arcyksięcia 
Fryderyka przeciwko rządowi pol 
skiemu, wgłeszą , Kramarz w 
„Narodnich Listach artykuł p. t. 
„Polacy i nasze prawa państwo- 
we”, pełen złośliwych rekrymina- 
cji pod adresem Polski, Autor, o- 
pierając się na argumentacji wy- 
stępującego w procesie obrońcy 
imteresów państwa polskiego, że 
Cieszyn był lennem koronnem cze 
skiem i że arcyksiążę nie uczynił 
tego co należało, jeżeli chciał, by 
Cieszyn był jego własnością, przy- 
pomina wręcz odmienne stanowi- 
sko p. Dmowskiego na paryskiej 
konferencji pokojowej, gdzie ten 
delegat rządu polskiego gorąco 
zaprzeczał, jakoby Śląsk był czę- 
ścią koronną czeska i twierdził, 
że ziemia ta była własnością 
Austrjj, Dzisiaj zmieniło się wszy- 
stko i zastępca interesów rządu 
polskiego przyznaje historyczne 
prawo Czech do: Śląska. Nawiązu- 
jac do wytycznej zasady o histo- 
rycznych prawach. wyraża dr. 
Kramarz ubolewanie, iż zabrakło 
dziś historycznej Rosji, której to 
brak odczuwa boleśnie zarówno 


Dziś 10 stron 


„ Łódź, Sroda 50 marca 1927 r. 


GLOS POLSKE: 


DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACKI, 


Prer<xnerata miesięczna „Głosu Polskiego" ¢ 
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wy zaś firm zagranicznych o 100 procent drożeiesg 


Pożyczka dla Polski zupełnie SANS 


na świetnych warunkach, uzyskanych ongi przez Belgje 
Rząd zamierza stabilizować walute 


Mówią o stabilizacįi 


Nasz warsz, koresp. telefonuje:|w pismach popołudniowych ukaza 


W dniu wczorajszym późnym 
wieczorem ekspresem paryskim 
powrócili do Warszawy. wicepre- 


ły się wiadomości, potwierdzone w 
kołach urzędowych, że wyniki po- 
bytu delegacji w Stanach Ziedno- 


zes Banku Polskiego, p, Feliks| onych są nadzwyczaj pomyślne, 


Młynarski i prof, Krzyżanowski. 


Otrzymanie pożyczki przez Pol- 
skę jest zupełnie zapewnione. Za- 


Dziś będą oni przyjęci przez pre| kończenie rokowań i punktacja u- 


zydenta Rzplitej, któremu złożą 
sprawozdanie z wyników swej po- 
dróży do Stanów Zjednoczonych, 


mowy nastąpi najpóźniej w pierw- 
szej połowie maja, 
Warunki, na których Polska o- 


W związku z ich pownotem juź trzyma pożyczkę, są mniejwięcej 


na równi 


Ś złotych za dolara 


te same, na jakich uzyskała swoją 
pożyczkę w Stanach Zjednoczo- 
nych Belgja, a więc warunki wy- 


wadzenia tej stabilizacji na równi 
8 złotych za dolara, Kiwestja ta je- 
dnak nie jest jeszcze zdecydowa. 


jatkowo korzystne, przyczem wy- 
kluczona jest wszelka t, zw, kon- 
trola. 

W związku ze sprawą pożyczki 
9 kwietnia zbierze się rada finan- 


na ani co do wysokości równi sta- 
bilizacyjnej, ani co do terminu iej 
przeprowadzenia, 

W każdym razie wiadomości, 
przywiezione przez prof, Krzyża- 


sowa dla rozpatrzenia sprawy sta- 
bilizacji waluty polskiej, która sta- 
je się aktualna. W pewnych sfe- 
rach lansowana jest myśl przepro- 


nowskiego į p. Młynarskiego są 
jaknajlepsze i otwierają nowe ho- 
roskopy dla rozwoju życia ekono- 
micznego państwa polskiego, 


~ 


Krwawe dni w Chinach 


Nie wiadomo, 


co 


wyniknie z walk 


rozpętanych żywiołów 


W Nankinie 


LONDYN, 29 marca, (AiE), — 
Raport przedstawiony przez do- 
wódcę straży, która broniła dostę- 
pu do konsulatu japońskiego w 
Nankinie zaznacza, że w napaści 
na konsulat japoński brało udział 
kilkudziesięciu ludzi w mundurach 
wojsk nacjonalistycznych. Żołnie- 
rze japońscy nie używali broni, 0- 
bawiając się, iż ulegliby przewa- 
żającej sile kantończyków, co w 
rezultacie mogłoby doprowadzić 
do wymordowania wszystkich u- 
rzędników konsulatu ; ich rodzin, 

Z Tokjo donoszą, iż rząd japoń- 
ski zdecydował się unikać akci 
wojskowej w Chinach, dążąc do 
zawarcia układu z rządem kantoń- 
skim w drodze dyplomatycznej. 


SZANGHAJ, 29 marca. (PAT). 
Przybyło tu kilku uchodźców an- 
gielskich z Nankinu, którzy zło- 
żyli zeznanie o przebiegu wstrzą- 
sających wypadków w Nankinie, 
Treść tych zeznań przesłane na- 
tyvchmiast rządowi w Londynie, 


PEKIN, 29 marca, (PAT). Po 
twierdza się wiadomość że zni- 
szczenia konsulatu japońskiego w 
Nankinie dokonało 150 żołnierzy 
nacjeralistycznych w mundurach. 

LONDYN, 29 marca, (PAT). Wi 


cekonsu! angielski w Szanshaju 
Wallace otrzymał polecenie uda- 


nia się do Nankinu w celu stwier- 
dzenia szkód spowodowanych 
podczas ostatnich rozruchów. 


Rząd amgielski zamierza domagać 


Czechosłowacja, jak i Jugosławia. |się odszkodowania od kantończy- 


"rpe 


ków 


W Szanghaju 


LONDYN, 29 marca, (PAT). Sy- 
tuacja w Szanghaju pozostaje bez 
zmiany, Mocarstwa zainteresowa- 
ne podejmują wraz z Wielką Bry- 
tanją dalsze kroli, mające na ce- 
lu utrzymanie porządku. Giełda w 
Szanghaju przesłała wczoraj gieł- 
dzie londyńskiej depeszę, wyraża- 
jącą prośbę złożenia tą drogą po- 
dziękowań rządowi brytyjskiemu 
za nadesłanie w porę oddziałów 
wojsk, dzięki którym udało się za- 
pobiec niewątpliwemu rozłewowi 
krwi i grabieżom, które groziły 
miastu ze strony uzbrojonych ko- 
munistów i zdezorganizowanych 
oddziałów chińskich, 

Podając tę wiadomość, „Times“ 
wypowiada przekonanie, że gdy- 
by nie energiczne i stanowcze za- 
rządzenie angielskie, ludność cu- 


niewątpliwie zmasakrowana, a mie 
nie jej rozśrabione, Chwila obec- 
na, zdaniem dziennika, wskazuje 


na obronę fizyczną, jako jedynie 
wskazaną w obliczu anerchj; į bez 
prawia, O podjęciu normalnych 


stosunków i rokowań e mo- 
żną mówić dopiero wtedy, gdy w 
Chinach przywrócone zostaną rzą- 
dy odpowiedzialne í autorytatyw- 


ne 


LONDYN, 29 marca, (PAT). — 
«Westminster Gazette“ donosi z 
Szanghaju, że oddziały wojsk kan- 
tońskich wtarśnęły do obszaru 
koncesji japońskiej i francuskiej w 
Hankou, gdzie dokonały licznych 
śwałtów, 

LONDYN 29 marca. (PAT). >- 
W Szanghaju panuje naogół spo- 
kój, chociaż agitatorzy rozwijają 
znaczną działalność, W porcie 
spodziewają się nowych o0s * ów 
francuskich i amerykańskicz W 
dnia dzisiejszym generał Czknaś - 


" 


| Kai - Szek złożył wizytę admira-| wszelkie; agitacji, mającej na ce- 
łowi Williamsowi na okręcie ad-|lu sianie niepokoju. W Hankou 
miralskim Pittsburg". Narady od-|trwa strejk. Banki i przedsiębior- 
byte z admirałem amerykańskim |stwa cudzoziemskie są zamknięte, 
dctyczyły środków i metod utrzy- W Wu - Fu ewakuowani zostali 


|wiety nozdały w ub. miesiącu 
Pekinie olbrzymie sumy na cele 


mania porządku w mieście, Wizy- 
tę gen. Czang-Kai-Szeka poprze- 
dziła wczoraj wizyta admirała 


chińskiego Lo, 
LONDYN 29 marca. (PAT). — 


Minister wojny oświadczył w iz- 
bie gmin, że w Szanghaju znajduje 
się oprócz jednostek pomocni- 
szych 9 bataljonów piechoty an- 
gielskiej, Ponadto przybędzie tam 
w najbliższym czasie jeszcze jeden 
bataljon. 


iza pieniądze sowieckie 
! PEKIN, 29 marca. (Pat.) 


4 


Rozeszły się tu pogłoski, iż So- 
w 


agitacyjne, W związku z tem po- 
licja dokonywuje enengicznych po 
szukiwań. i rewizji roztaczając 
ścisłą kontrolę nad agenciami pra- 
sowemi i dziennikami w. celu po- 
wstrzymania propagandy, szerzo- 
nej przez wojska południowe, Li- 
czni amerykanie, którzy dotych- 
czas odnosili się przychylnie do 
nacjonalistów, zmienili swe po- 
ślady po ostatnich imcydentach w 
Namikinie, oraz, mimo urzędowych 
zapewnień ze strony władz chiń- 
skich wywożą swe rodziny z 
Chin. 


LONDYN, 29 marca. (Pat) -- 
Według ostatnich wiadomości r. 
dorzecza Jang - Tse, żywioły ko- 
maumistyvczne rozwijają ożywioną i 
|wyraźna działalność w mieście 
|Czung - Tsin nie licząc się najo- 
|czywiściej z faktem odezwy, w 
której władze chińskie zabraniają 


wszyscy cudzoziemcy, W Kin - 
Kiang władze chińskie wypłaciły 
dowódcy parostatku brytyjskiego 
„King Arns" odszkodowanie za 
uszkodzenia i zwróciły zabraną 
poprzednia amunicję, W Nankinie 
strzelanina cichnie. Sytuacja ule- 
ga poprawie. 


Zamach zamohójczy 
oficera japońskiego 


SZANGHAJ, 29 marca. (Pat.)-- 
Japoński porucznik Kamen Araki, 
dowódca oddziału, strzegąc. kon- 
sulat japoński w Nankinie, pod- 
czas ostatnich walk, usiłował ade- 
brać sobie życie, Stan jego jest 
groźny. Araki dokonał zamachu 
samobójczego po złożeniu raporti 
admirałowi japońskiemu. Oficer 
japoński podczas raportu oświad: 
czył, iż nie wydał rozkazu strze- 
lania do chińczyków atakujących 
(konsulat, dlatego, ponieważ oba- 
wiał się, -iż wykonanie takiego 
rozkazu spowodowałoby masową 
rzeż wszystkich funkcjonarjuszy 
konsulatu wraz z rodzinami, 


Bólka z marynarzami 


SZANGHAJ, 29 marca, (Pat.)— 
Na skutek bójki, jaka wynikła po- 
między grupą marynarzy angiel- 
skieśo' statku wojennego „W aod- 
stock” a tłumem chińczyków w 
Czang - Sza, miejscowy komisarz 
spraw zagranicznych zażądał, aby 
angielskie statki wojenne opuści- 
ły port, oraz aby marynarze, któ- 
rzy brali udział w bójce zostali 


wydani w ręce włądz chińskich, 


a widnokręgu | 
politycznym 


Polska i Turcja 


„Le Temps” z dnia 26 b, m. ©- 
tlasza list z Konstantynopola p. t 
„Turcja i Polska” swego sprawo” 


zdawcy p. Gentizon'a, który przed 


sławiwszy dawną przyjaźń polsko- 
turecką pisze: 1 
te wzajemne uczucia 
prawdziwej przyjaźni mie. przeo- 
braziły się jeszcze, } 
politykę prawdziwej wspó 
Nieszczęściem jest że Po: 
Turcja są dziś rozdzielone. 


miej sąsia 
Dniepru i r 
wspólnej granicy. 


To zńaczy że różrie dawniejsze 


możliwości współdziałania sta- 
nowczo znikły, Turcja, odgrodzo- 
va od Polski, graniczy natomiast z 
Rosją. Co więcej, doznawszy po- 
parcia sowietów w chwili, gdy jej 
wolność była . tragicznie zagrożo- 
na stata się przyjaciółką Rosji. 
Dlatego też, pomimo więzów tra- 
dycyjnych przyjaźni z Polską mło 
da republika turecka nie może o- 
twarcie okazać się niewdzięczna 
państwu, które cztery lata temu 
z iło powodzenie jej sprawy. 
Jej homor jest tutaj niejako zaan- 
gażowany. Od tego czasu Turcja 
zachowuje się wobec Rosji so- 
wieckiej z doskonałą poprawno- 
ścią. 


Z jakiejkolwiek strony badając 
to położenie, widzi się, że na dłuż- 
szy,przeciąg czasu Rosja nie pr 
stawia się niebezpiecznie dla Tur- 
cji. Nie potrzebuje już ona nic po- 
świ niedźwiedziowi moskiew- 
skiemu. Minęły już czasy, gdy tro- 
ska o przyszłość azvwała jei 
osadzać rozmaitych Li von 
Samders'ów w ministerstwie woj- 
my w Seraskierat. Jednem sto 
wem, wielka zmiana, która nastą- 

ita w Rosji od r. 1905 do 1920 o- 

zała się pomyślną dla Turci. 
Pr. należy zauważyć, że 
kemalistyczny politycznie 
przedstawia się całkiem odmien- 
nie od dyktatury bolszewickiej. 
Niesnaski iędzy  Stalinami 
Trockimi i Kamieniewami są nie- 
znane w Anmgorze, Rosja z drugiej 
stromy jest cała pochłonięta poje- 
dymkiem w Azji, który wydała 
Anglji, 

Dlatego też oś. jej. polityki jest 
zwrócona teraz ku  Dalekien:u 
Wschodowi a nie jak dawniej ku 
Konstantynopolowi i  cieśninom. 
Krótko mówiąc, wszystkie te po- 
wody. pozwalają wni ać, "że 
wielki historyczny kryzys w stosun 
kach rosyjsko - tureckich jest w 
znacznej części zżamortyzowany, 
żeby nie powiedzieć zlikwidowa- 


ny. 
W tych warunkach można zro- 
zumieć dlaózego, pomimo 


swych 
sympatji dla Polski, nowa Turcia | 


nie odczuwa zupełnie potrzeby 
współpracy. Przyjaźń która łączy 
oba kraje, jakkolwiek serdeczna i 
ścisła musi pozostać platoniczna 
w obecnych warunkach, W każ 
dym razie wszelki układ wydaje 
się nie ma czasie rzadowi w Am 
gorze. 

Takie są twarde warunki poli 
tyki międzynarodowej, Nie zapo- 
minajmy jednak, że od wielkiei 
wojny na Bliskim Wschodzie sta- 
sunki między ludami są w okre- 
sie przejściowym, Stare .zagadnie- 
nia są załatwione. Nowe zaś, wea- 
le wielkie zapowiadają się na 
Kaukazie, w Persji, Turkiestanie 
Przyszłość stosunków polska 
tureckich zależy od licznych czym. 
ników, takich jak wewnętrzne 
przeobrażemie się Rosji i rodzai 
stosunków francusko. - tureckich 
Zależy także od rok zapewne roz- 
strzygającej, jaką nowa Turcia œ 
degra w rozwoju narodowym i w 
wyzwoleniu narodów m 
skich w Agi 
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dowały ze sobą wzdłuż 
Karpat, teraz nie mają 


30. I. — GŁOS POLSKI — 1927, 


Albańska Kość niezgody 


Niewielki górski kraik, który naj Podczas wojny bałkańskiej wókiemu rozwiązaniu sprzeciwiły się| burskiej i Albanję z jej wybrze- 
rok przed wybuchem wojny świa-|1912 roku serbowie zajęli AJbanję]|Austrja ; Włochy, które wogóle| żem przeznaczały dla siebie, 
towej omal nie wywołał katastro- |i zamierzali ją anektować. Główna| szły już wtedy drogami rozbieżne-| Konierencja ambasadorów, zéro- 


ru pomiędzy Jugosławią a Wio- 
chami, 


Przedstawiciel jednego z pism j 
warszawskich, otrzymał od min. 
Zaleskiego, następujące oświad- | 
czenie w najważniejszych obecnie 


zagadnieniach naszej polityki za-,żywiona wobec Z. S, R. R. szcze-|rządu łotewskiego, a zwł 


granicznej. 

Jaki jest, panie ministrze, stan 
obecny rokowań Polski o pakt o nie 
agresji z sowietami? 

od_ 


„ Bardzo się cieszę z tego 
tania, bo daje ono mi możność 

razu wyjaśnić cały szereg nieporo- | 
zumień, rozpowszechnionych w o- | 
pinji, A więc niema mowy o. 
żadnem wznowieniu pertraktacji, 


zed! a jedynie ich kontynuowaniu, gdyż 
rokowania 


ía te ulegały przerwie, Je- 

dynie z powodu zmiany na stanowi 
sku naszego posła w Moskwie, z 
powodu mego pobytu w Genewie, 
a przez na- 
szych konsulatów w Leningradzie 
i Charkowie, tempo tych rokowań 
uległo pewnej zwłoce, Obecnie po. ' 
seł Patek w czasie pobytu w War- 
szawie, otrzy sze instrukcje | 
w tej sprawie. | 
Jakie znaczenie ma dla Pol- 

ski zawarcie traktatu? 
Polska prowadzi zdecydowa 

ną politykę pokojową i przy każ- 
= wysiłku utrwalenia poneis wj 
u chce wsp | 
ać pedoman dies eg b e w ra- 
dzie figi narodów nakładą na nas 
specjalne obowiązki w dziele pacy 
fikacji Wschodu E y. Wobec 
tego, że Z. S. R. R, nie należy do 
ligi narodów, jest dla państwa so- 
wieckiego pakt: o nieagresji ze- 
wnętrzną formą, w którą ujmuje 
ono swój po stosunek do 
swych sąsiadów, Przyjmując to pod 
uwagę, Polska chętnie jest goto- 
wa w formie paktu dać wyraz 
swych szczerze po ZA- 
miarów i nastrojów wobec Z. S, 


praśnione wyjście na morze. 


Ale dla tej samej przyczyny ta-|się na spadek po monarchji habs- 


Pokojowa polityka Polski 


Stosunek do sowietów.-Pakty o nieagresji.- Znaczenie 


paktu ligi narodów.-Polska wobec państw bałtyckich 
Specjalny wywiad z min. spraw zagr. p. Augustem  Zaleskim 
minister sądzi, że |ski wita z wielkiem zadowoleniem, 


Czy pan 
pakt będzie zawarty? 


Przyjmując pod uwagę, że |Sko:estońską, 


jak już zaznaczyłem, Polska jest o- 


rze pokojowemi intencjami, i że te 
same zapewnienia pokojowe wo- 
bec Polskiħiejednokrotnie mieliś- 
my ze strony najbardziej miarodaj- 
nych czynników rządu sowieckie- 
go, co znajdywało między innemi 
wyraz w wysuwaniu z ich strony 
projektów o pakcie o nieagresji, 
trzeba stwierdzić z radością, że z 
obu stron jest dobra wola skonsta. 
towania i formalnego utrwalenia 
tych obustronnych pokojowych jn- 
t 
Jak pan minister zapatruje 
się na pakt parafowania przez Ło- 
twę uzgodnionych punktów paktu 
o nieagresji z Rosją? 
Pomijając już, że dotychczas 

iema wiadomości z Moskwy, aby 
rząd sowiecki zaakceptował stano 
wisko swego przedstawiciela i dał 
placet ze swej strony na wa- 
ne przez p. Arałowa arty , kon. 
statuję, że sowiecko-łotewski pakt 
o nieagresji interesuje nas przede- 
wszystkiem z punktu widzenia in- 
teresów samych państw bałtyckich 

Najlepszą gwarancję i skuteczne 
zabezpieczenie niepodległości tych 
państw widzimy w pakcie ligi na. 
rodów. Należy przypuszczać, że 
rząd łotewski w niczem nie naru: 
szy swoich zobowiązań wobec ligi 
narodów, której jest członkiem i 
że w dalszych rokowaniach ze 
związkiem sowieckim w żadnym 
stopniu nie osłabi swojej łączności 
z ligą. 


O ile chodzi o samodzielność | rzędnej, że Polska, 
|tować na wschodzie Europy _ sto- 


polityki państw bałtyckich, to nai- 
lepszą śwarancją jej utrzymania 
jest zachowanię wewnętrznej soli- 
darności Łotwy i Estonji, Wszelkie 


(ska, jako członka rady ligi 


ty europejskiej, staje się dzisiaj|jej wartość polega na portach A- mi, lecz w tem były zgodne, żeby| madzona pod przewodnictwem 
mmowu przedmiotem ostrego spo-|drjatyku, które dawały Serbji u-| Albanji nie oddawać Serbji, Już| Edwarda Greya w Londynie posta- 


wtedy bowiem Włochy oglądały |nowiła uznać Albanję za państwo 
niepodległe; władcą jęgo został 
ks, Wied, który zresztą niedługo 
cieszył się swym „tronem“, gdyż 
po paru miesiącach musiał ucho- 
dzić z kraju przed buntownikami, 

Wkrótce wybuchła wojna świa. 
towa, ale nie pociągnęła widocz- 
nej zmiany w międzynarodowem 
położeniu Albanfi Pozostała ona 
formalnie palstwem riepodległem, 
de facto zaś zostało widownią 
współzawodnictwa Włoch i Jugo- 
sławji, 

Władca jej Achmet-bey Zogu 
zawarł z Włochami w pierwszych 
latach po wojnie traktat, który zv- 
stał potwierdzony i uzup-łniony w 
zeszłym roku; traktat ów nadaje 
Włochom pewne prawa opiekuńś. 
cze, oznaczające poniekąd ich fak 
tyczny protektorct nad adrjatyc. 
kiem państewkiem. Na tem tle 
odnowiły się w dzisiejszej Jugo- 
sławijj dawne pretensję do portów 

RA Albanń i wymikły nieporozumienia 
kowanłach z rządem sowieckim n- 
trzyma te E gea ai zasa. |z rządem Achmeda Zogu, odda- 
dy, to rząd polski nie widziałby |nym Włochom, Ten ostatni uskar- 
żadnych poronty do zaniepokoje- |ż: się na ukryte zbrojenie Jugo 
nia, z punktu widzenia bezpo p (erzone : i 
średnich latersnów „Polski, eż = wieko wg mic + 
punktu widzenią swego stanowi- podległości jego kraju, à 
naro- | Dla Włoch terytorjum albańskie 
dów, Nie walczymy bowiem z sa. |ma wielkie znacznie, gdyż zapew- 
PIMOT wej |ain in spodki pezowace a 
enn 
-2% sian kSY sokojowych dodą morzu Adrjatyckiem, Żaden rząd 
zawarcia paktów, które stanowiły- włoski nie mógłby robić Jugosła- 
by istotną i ogólną gwarancję po-|wii ustępstw z dzisiejszego stanu, 
kojową w całej Europie wschod-|a już najmniej skłonny jest do te- 
niej, ji nadzieję, że pataa gc rząd Mussoliniego, który jaw: 
re . ZAMIĘTZEMY JRC Z |nie wysuwa hasło imperjalizmu i 
rządem związku zy w dyw eraka. poduleca: opisie. 
Wydaje się niemal pewnem, że ła- 
szystowski premier daleki jest w 
tym razie od kompromisu ji raczej 
zaostrzy spór, aby tem dobitniej 
stwierdzić swę zwycięstwo i naby- 
te prawo swego państwa. 

Pozycja jego w danym razie jest 
korzystna i silna, Nie Włochy, 
lecz Jugosławia jest stroną prowo- 
kującą i domagającą się zmiany ist 
niejącego stanu, Włochy bronią 


jak naprzykład, unję celną łotew 

Sądząc z ostu'n.ch envncjacji 
aszcza z 
wywiadu prasowego premjera Sku- 
jenieksa, rząd łotewski zarówno w 
jednej jak i w drugiej sprawie 
skłonny jest raczej nie naruszać 
swoich zobowiązań do ligi naro 
dów, ani osłabiać solidarności ło 
tewsko-estońskiej. 

O ile rząd łotewski, należycie o- 
ceniając znaczenie solidarności 
państw bałtyckich. w dalszych ro- 


Oświadczenie p. ministra A. 
Zaleskiego powinno położyć osta. 
teczny kres plotkom, jakoby Pol 
ska zajmowała wobec Z, S. R. R. 
stanowisko napastliwe, albo choć- 
by nieprzy;syne. P. Zaleski podkre- 
śla zarazem pogląd wagi pierwszo- 
usiłując ugrun- 


uważa siebie za 


sunki pokojowe. 
pokoja tigi narodów, idei 


przedstaw'cielkę 


przejawy tej solidarności rząd pol- go programu 


Oryginalny film bez 
skrutów fylko w 


LUNIE 


Z posąg0WO 
pięknym 


Koszt tilmu 4 000,000 dolarów! 
<. 150,000 uczestników! .. 
3 lata pracy! 


Częściowe sceny w naturalnych ko- 
lorach — Film ten w swym pocho- 
dzie poprzez ekrany świata, jako 
czarodziejska wizja genjalnego 
reżysera 


FREDA NIBLO 


hypnotyzował i olśniewał zachwy - 
conych I zdumionych widzów. 


Zwiększona orkiestra wykona spę- 
cjalnie de tezo arcydzieła napisa- 
ne utwory. 


Passe-partout i bilety ulgowe 
nieważne! — Kasa zamawiań czya- 
ma od godz, 12:ej w południe. 


Początek seansów o g. 4, 6,8 i 10.15 w, 


Wytwórnia: Metro Goldwyn Mayer. 


Pictures, E kspl.: Tow, Film. Fanamet 


+ 


m 
Dasz że LEE TERZ DYD ZE ITO WZZDY DAY CACKA. p 


Ramonem NOVARRO 


w roli głównej. 


ligi narodów i ogólno-europejskie- | swego prawa, opartego na trakta- 
pokojowe 


śo, 


Oryginalny fiim bez 
skrutów tylko w 


LUNIE 


| 


cie į oczywiścię muszą dbać o to, 
aby je jeszcze lepiej zabezpieczyć. 
W analogicznym sporze z mona 
chją habsburską Serbja miała po- 
parcie potężnego caratu, lecz dzi 
siejsza Jugosławja nie może liczyć 
na tego opiekuna, ani jego sukce- 
sorów, Pomiędzy Włochami a An- 
glją zaznaczyło się w ostatnim ro- 
ku pewne zbliżenie, które oczywi- 
ście wzmacnia w damej sprawie 
pozycję Mussoliniego. 

Narazie zachodzi niebezpieczeń' 
stwo, że pomiędzy serbami a al- 
bańczykami skutkiem wzburzo 
nych namiętności może dojść do 


| krwawego starcia, które łatwo 
S 


wywoła dalsze walki i bardzo u 
trudni zachowanie pokoju, W ta- 
kich razach powołana jest do in 
terwencji liga, która jak słychać, 
ma wydełegować komisję do zba 
dania rzeczy na miejscu i wydania 
opimji co do pogotowia zbrojnego 


| | obu stron. 


Chmury nad Adrjatykiem mo- 
śą się rozproszyć, ale spór obec- 
ny pokazał, że jstnieje tam stale 


J | źródło niepokoju, które przy oko- 


Bcznościach sprzyjających może 
się stać początkiem zawieruchy 
bałkańskiej i nie łatwo da się zlo- 
kalizować. Przybywa zatem do 
kompleksu niebezpiecznych bolą- 


3 | czek międzynarodowych jeszcze 


jedna, która już odegrała swą rolę 


j|v niedawnej przeszłości i ma gło- 


śną tradycję, L Magurski. 


Kr. 88 


Popularne projekty ustaw 


szyRuje sobie sęjm na ostatnią sesję 
W sprawie ordynacji wyborczej Kompromisu nie osiągnięto 


Nasz warsz, koresp. telefonuje: 

W dniu wczorajszym w godzi- 
nach popołudniowych zebrali się 
członkowie podkomisji konstytu- 
cyjnej sejmu, należący do uśrupo- 
wań polskich, Narada ta miała na 
celu zastanowienie się nad możli- 
wością kompromisu w sprawie or- 
dynacji wyborczej, ale po krótkich 
rozważaniach tej kwestji, które 
nie rokowały powodzenia, zebra- 
nie zmieniło temat į zajęło się rze-| sesja sejmu zostanie otwarta, ko- 
czą zresztą bardzo doniosłą, ale| misja mogła się zająć tymi wnio- 
bardzo daleką od realizacji, miano jį skami, 


U 


oprawa ś.p. H. Lindego, W, Baua 


wicie projektami ustaw o swobo- 
dach obywatelskich, 
Postanowiono na tej naradzie, 
mającej zresztą charakter zupeł- 
nie prywatny, powierzyć poszcze- 
gólnym posłom opracowanie po- 
szczególnych projektów ustaw o 
swobodach obywatelskich, wynika 
jących z konstytucj,  Ośólnem 
wskazaniem dla tych reierentów 
jest wygotowanie projektów w ta- 
kim terminie, aby z chwilą, gdy 


o nadużycia w P. K. O. (Instancja apelacyjna) 


Sąd apelacyjny warszawski przył) Sąd uznając, że okoliczn:ści 
stąpił obecnie do rozważania Toz-|snające być ustalone przez tego 
głośnej a odroczonej już raz przed] świadka, a mianowicie dotyczące 
kilku miesiącami dla wezwania| kupna domu w Łodzi dla P. K, Q. 
świadków, sprawy o nadużycia w|mogą znaleźć odźwierciadlenie w 
PRE zeznaniach inn świadków, u- 

Nie powtarzając tu dobrze zna-|znał za możliwe zwolnić Kryłor 
1vch czytelnikom szczegółów prze wieckiego od Świadczenia, poczem 
wodu sądowego z I instancji, przy- | sędzia przewodniczący przystą- 
pominamy jeno, że sąd okręgowy|pił do szczegółowego sprawosi!. 
warszawski przed samem wyda-| nia 
niem wyroku dowiedziawszy się o| Badanie świadków odbyło się w 
tragicznej śmierci ś. p. Huberta|ciągu wczorajszego posiedzenia w 

indego — postanowił: postępo|dość prędkiem tempie nie dorzu- 
wanie karne przeciw niemu umo-|cając zresztą żadnych zasadni- 
rzyć jednakże wobec zgłoszonego |czych szczegółów, mających wy- 
między innemi również i w sio-|świetlić czy też pogłębić przewinu 
sunku do niego powództwa cywil- l oskarżonych. 
nego — rozważyć: czy i w jalkiejj Na podkreślenie zasługuje mię- 
mierze udowodnione zostały za-sdzy innemi zeznamie dyr. Szmid- 
rzuty aktu oskarżenia w tych jegojta, ustalającego, że już po zapa- 
częściach, z których związane by-/dnięciu wyroku sądu okręgowego 
ło powództwo-cywilne przeciwko; w tej sprawie zwracał się do P, K. 
Lindemu. | O, w imieniu wdowy po ś. p, Lin- 

Ostatecznie sąd I instancji, w|dem, p. Dwernicki z oświadcze- 
składzie sędziów: L Kozakowskie-|niem że pewien finansista pra- 
ġo _ (przewodniczący), T. Kras-|gnie wykupić będące przedmio- 
sowiski o i I. Rościszewskiego |tem tej sprawy obligacje i że gdy 
przy udziałe prokuratora K. Rud-|taki układ dojdzie do skutku, gv- 
niekiego odrzuciwszy część zarzu. | towa jest pokryć straty P. K. O. 
tów, stawianych Lindemu a nato-| Zwracała się również do P. K: 
miast uwzgiędniwszy inne objęte| O. i żona oskarżonego Bawa z 
aktem askarżenia przewiny jego,| propozycją uiszczenia wartości 9. 
jak również uznawszy innych| wych obligacji — o ile oczywiście 
współoskarżonych za winnych in-| obligacje te będą jej wydane. 
eye im nadużyć, ska- 
zał; Wilhelma Bau'a, oraz Bogu- 
sława Hryniewicza na jedną łącz- 
ną karę: Bawa na dwa lata i sześć 
miesięcy więzienią  zamieniające- 
£ dom poprawy z pozbawieniem 
praw, przyczem zaliczył mu a- 
reszt zapobiegawczy, Hryniewicza 
z biz e więzienia, 

tutem powództwa cywilnego 
zasądzono od Bau'a na rzecz $ 
K. O. równowartość sumy 25,840 
d'larów podług kursu w dniu u- 
iszczenią oraz 19 148 zł, z odset- 
kami od 3 kwietnia 1926 r, a od 
Huberta Lindego na rzecz tejże 
P. K. O. jeden miljon 427,503 zło- 

we z odsetkami, 
z dw, aE freak Przewodniczący delegacji nie- 
ny b, prezesa P, K, O., ‘adwokata miedkiej, do rokowań francusko - 
Wactawa Br a — w imienju|Tiemieckich dyrektor ministerjal. 
AZ $ adw. H. Ettingera — zejny Posse przybył do Berlina w 
strony Hryniewicza, sprawa prze-| niedziele. Przybył też z Warsza- 
szła do drugiej instancji gdzie od|w > p. ża Wa bt 
wozotzj a ię w kole. Yy pos i w Warszawie. 
cie: przewodniczący sędzia Zabo- dr, Rauscher. aby złożyć sprawo- 
rowski, sędziowie Rakowski * Sy- | zdanie o przebiegu  dotychczaso- 
romiatnikow, : wych rokowań, które prowadził z 
Minis ak: © sód gabinetem pdlskim w kwestjach o- 
tator Niedabylski, Rd SRA 7 gospodarczych, $ 
wilne imieniem prokuratury gene- Gabinet Rzeszy odbędzie. dziś 
po południu posiedzenie na któ- 


talnej Rzplitej polskiej i 
t popiera 
A tejże prokuratury p. Wer-|rem nie będzie jeszcze rozważana 
e. i 
3 kwestja traktatów handlowych, 
Na ławie obrofńczej iedl; ad- . 

wokaci: Wacław J gredi E gdyż naprzód muszą się odbyć roz 
> "|mowy dbu przybyłych pełnomoc- 

ników z odpowiednimi ministrami. 


Szurlej i Al, Prymzk, 

„Na rozprawę, która przeciągnie 

się do jutra zawezwano w cha- 

takterze świadków pp.: Emila] BERLIN, 28 marca, (Tel. wła- 

>zmidła. obecnego prezesa P, K.|sny „Głosu Polskiego") — Dono- 
sząc o przybyciu do Berlina po-| 

R dY: sła niemieckiego w Warszawie 

esłał psd Skrag Rauschera, „Berliner Tageblatt” 


)., Gotheila, Warchiwkera, Kemp 
era, Kaszuba, Olszera į Kryło- 
+ z Wiesbadenu o niemożności|stwierdza, że pobyt p. Rauschera 
'zybycia do sądu. 


BERLIN, 28 marca. (PAT). Jak 
donosi „Berliner Tageblatt", w 
Berlinie odbędą się w najbliższym 
czasie wyczekujące narady czyn- 
ników rządowych nad sprawą ro- 
kowań handlowych z Polską 
Francją. 


a = - 


Przed nawiązaniem rokowań 


polsko - niemieckich 
Poseł dr. Rauscher w Berlinie 


ifjak twierdzi dziennik, na/bliższe 


30, IM. — GŁOS POLSKI -- 1927. 


Poseł Kiernik ma opracować 
projekt ustawy prasowej, poseł 
Śmiarowski projekt ustawy o są- 
dach przysięgłych, pos, Bagiński 
projekt ustawy o nietykalności ko- 
respondencji prywatnej, kto inny 


projekt ustawy o nietykalności 
mieszkania i tem podobne. 


Narada ta wyraźnie zdradzała 
chęć stronnictw sejmowych przy- 
gotowania popularnego materjału 
na ostatnią przedwyborczą sesję 
sejmu, 


i B. Hryniewicza 


Unząd pożyczek państwowych 
atoli zgody na to pożyczkowej ka- 
sie oszczędności nie udziela, wy- 
chodząc z założenia, że rzecz raz 
sprzedana, przestaje być przed- 
miotem przetargów handlowo - 
spekulacyjnych. 

Po zeznaniach świadków rozpo- 
czął swe wyczerpujące przemó- 
wienie podprokurator Niedabylski, 
podkreślając wymownie słuszność 
wyroku I instancji, 


UNIEWINNIENIE. 


Po naradzie sąd wydał wyrok, 
mocą którego panowie Bau i Hry. 
niewicz zostali uniewinnieni, po- 
wództwo względem obu zostało 
oddalone, 


Merytoryczną sprawa śŚ. p. Lin- 
dego orzeczeniu sądu nie podlega- 
ła, natomiast powództwo cywilre 
w stosunku do sukcesorów zabi- 
tego zostało przez sąd oddalone, 
jako przedwczesne, t, zn, że śdy- 
by z czasem papiery, zakupione z 
polecenia Ś. p. Lindego, miały 
przynieść straty, prokuratorji ge- 
neralnej będzie służył regres do 
eukcesorów, 


~ -—— 


łów dalszych rokowań polsko 


niemieckich, Ponieważ można się| 


spodziewać, że obywatele nie 
mieccy w Polsce w najbliższym 
czasie nie będą wydalani, więc, 


zadaniem rokowań polsko - nie- 


mieckich bedzie 
kwesti osiedleńczej, która- ma 
stanowić część składową traktatu 
polsko - niemieckiego, Rozmowy 
p. Rauschera, które ma on odbyć 
w Berlinie, mają na celu ustalenie 
wytycznych dla tych rokowań w 
sprawie osiedlenia, Następnie do- 
piero mają. być prowadzone’ ro- 
kowania w sprawie taryfy celnej. 
Jak twierdzi dziennik, rokowań 
tych p. Rauscher nie będzie pro- 
wśdził sam, lecz zapewne w tym 
celu zostanie: powołana do życia 
ponownie delegacja polska 'i nie- 
miecka, 


4000200600494 


GlEL== HERB] 
IBUNION" 


AN 


S 


ma na celu omówiegie szczegó- KERE L E OOP rzut rozrzutnej Sospoda"ki, 


uregulowanie | dnia 


RES TAa 


niu uwagę całego świata, rozgry- 


marodowem, Jeśli chodzi © mię- 
dzynarodową stronę konfliktu, to 
prawie niezawodnie  twiierdzić 
można, że nawet w najgorszym 
wypadku nie grozi przekształce- 
nie się zatargu nad brzegami A- 
drjatyku w jakąkolwiek: wielką 
pożogę. Po stronie Włóch wyraź- 
nie stoi Wielka Brytanja. Sprawia 
to, że Francja w żadnym razie 
mie pójdzie zbyt daleko w popie- 
raniu Jugosławji, Zresztą wiię- 
kszość samej  opinji francuskiej 
jest stanowczo -przęciwna jakiej- 
kolwiek interwencji jednostron- 
mej i również sam rząd zajął. już 
stanowsko, które wskazuje, że 
zdecydowany jest na przestrzega- 
mie ścisłej neutralności. Akcja 
mocarstw Z pewnością nie wyj- 
dzie poza zakres zabiegów © po- 
kojową likwidację i cofnie się 
przed posunięciami, które mogły- 
by mieć charakter kroków skie- 
rowanych przeciw jednej albo dru 
giej stronie, 

Pimkt ciężkości spoczywa na te 
renie mniejszym, lokalnym, I tu li- 
czyć się trzeba z ' możliwością 
wszelkich niespodzianek. Tutaj lo- 
s pokoju zależą od tego, czy Wło 
chy naprawidę niezłomnie posta- 
nowiły zrealizowsć swoją dawną 
aspirację zapanowania nad Alba- 
nją it czy „Jugosławia naprawdę 
zdecydowana jest posunąć się na- 
wet do akcji zbrojnej, aby do te- 
go- niedopuścić, 

Nasza ilustracja pnzedstawia o- 
braz. z pogranicza Albanii i Jugos 
sławji — Tam ma być centtum 
zbrojnych przygotowań, o które 
Rzym obwinia królestwo -S. H+ S., 
i tam też ma przybyć pnoponow. 
przez mocarstwa międzynarodowa 
komisja ślejdoza, oczywiście o ile 
przedtem nie rozlegną się tam ta: 


BERLIN, 29 marca, (Pat) — 
Reichstag przyjął dzisiaj w pier- 
wszem i drugiem czytaniu ; rowi- 
zorjum budżetowe na okres do 
+15 kwietnia r. b, * poczem 
(przystąpiono do .dalszej debaty 
nad budżetem  ministerst. reichs* 
wehry. 

Przedstawiciel zjednoczenia go- 
spodzrczego poseł Bredt wyraził 
wprawdzie zaufanie do - reichs- 
wehry ale wypowiedział się sta- 
nowczo za wnioskiem demokra. 
tów, żądającym zmniejszenia buď- 
żetu wojskowiego o 10 proc. 
świadczenie to- wywołało duże 
wrażenie, ponieważ zjednoczenie 
gospodarcze jest stronnictwem, u- 


dzielającem dotychczas rządowi 
poparcia, 
Po przemówieniach skrajnych 


nacjonalistów, posłów Henninga i 
hr. Lówentlopa, którzy mówili o 
niebezpieczeństwie napadu Polski 
na Niemcy w razie wojny angiel- 
sko - sowieckiej, zabrał głos poseł 
socjalistyczny Leber, tóry po- 
nownie postawił reichswshrze za- 


tż She 
CNET 


Bałkany znowu groż 


Konflikt włosko - jugosłowiań-, wa się jednocześnie na dwóch pos 
ski, utrzymujący wciąż w natęże-Plach. Na' mniejszem lokalnem at- 


0-1. 
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bańskiem i na wielkiem, między: 


Na pograniczu Albanji i Jugosławii, 


kže pierwsze strzały, mogące zgo 
tować nam nową wojnę w samem 
centrum Europy. 


Włochy odrzuciły 


dochodzenie na granicy 
albańskiej 


BIAŁOGRÓD. 28 marca. (PAT). 
Wszystkie. dzienniki stwierdzają 
że Włochy odrzuciły projekt prze- 
prowadzenia ankiety po obu stno 
nach granicy albańskiej. 


Rząd jugosłowiański rystoso« 
wał do rządów w Paryżu, ye 
nie i Berlinie notę, przedstawiają: 
cą konieczność przeprowadzenia 
dochodzenia po obu stronach gra- 
nicy, Kwestja albańska nie będzie 
mogła być załatwiona drogą bez- 
pośnednich rokowań między Rzy- 
mem a Białogrodem, gdyż ozna- 
czałoby ty odroczenie konfliktu, 
a nie jego rozwiązanie, Pakt w Ti- 
ramie jest przyczyną tych niedo- 
magań, które mogą być usunięte 
w „drodze rokowań międzymocar= 
p eag b lub w ramach ligi nano 

ÓW. 


BELGRAD, 29 marca, (ATE,)— 
Prasa jugosłowiańska stwierdza, 
iż rząd jugosłowiański nie otrzy: 
mał dotychczas konkretnych pro- 
pozycji ca do kontroli, jakiej rnia< 
ła dokonać międzynarodowa ko- 
misja inwestygacyjna na granicy 
albańsko - jugosłowiańskiej, Dzier 
niki zostały bardzo żywo dotknię< 
te pogłoskami, dotyczącemi 'rze« 
komo składu komisji, która ma 
przyjechać, Projekt wysłania wło* 
skiego obserwatora na terytorjur 
jugosłowiańskie jest, zdaniem ca 
łej prasy bez różnicy, nie do prZy. 
jęcia, 


| Machinacjć rozbrojeniowe reichswehry 


Dyskusja w reichstagu niemieckim 


wehra, posiadająca nieliczną leks 
ką artylerję i nie mająca wcale 
artylerji ciężkiej, wydaje na broń, 
amunicję j ćwiczenia w strzelaniu 
więcej, niż cała olbrzymia armja 
niemiecka pfzed wojną. 
Polemizując -z .wywodami mini- 
stra Gesslera, że armja angielska 
kosztuje o wiele drożej od reichs- 
wehry, twierdził poseł Leber, że 
jeżeli chodzi o wydatki na amt 


-nicję i uzbrojenie, to są one dwa 


razy większe w Niemczech, niż 
w Anglii, 

Następnie zabrał głos ponownie 
minister Gessler, uzasadniając Ko- 
mieczność. wysokich wydatków na 
reichswehrę tem, że Niemcy nie 
mają żadnych zapasów broni, f 
amunicji, gdyż musiały na skutek 


postanowień traktatu wersaiskie- 


go zniszczyć je w latach 1920 — 
1924. Jeżeli  Reichstag chce 
zmniejszyć budżet, niech uchwali 
zmniejszenie armji ze stu tysięcy 
na osiemdziesiąt, ale na robienie 
oszczędności na żywieniu i odzie- 
ży żołnierzy minister zgodzić się 
nie może, 
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Stulecie śmierci Beethovena |" Pomnik na grobie Spinozy 


Ludwik van Beethoven, 


W ostatnich 20-u latach obcho- 
dził świat szereg rocznic z idzie- 
jów muzyki, A więc w roku 1909 
setną rocznicę in Choviina. 
w roku 1910 stulecie urodzin 
Schumanna, w roku 1911 sto lat 
od daty urodzin Liszta, w roku 
1913 stulecie urodzin Verdiego i 
Wagnera, Dziś cała ludzkość 
składa hołd jednemu 2 najwię- 
kszych kompozytorów świata. 
twórcy „Dziewiątej symfonji" — 
L i van ovenowi. 

Nasze ilustnacje przedstawiają: 
Podobiznę mistrza tonów z okre- 
su jego młodości. Stare organy 
w kościele Minorytów w Bonn, na 
których 12-letni Beethoven co- 
dziennie do mszy przygrywał. Do- 
mek w Módlingu pod Wiedniem, 
w którym mistnz stworzył swą 
„Missa solemnis", a który zacho- 
wał się po dziś dzień. 


Organy, na których grał Beethoven, 
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Dwaj nowi goście 


Balmont i 


literatów polskich 


Chesterton 


Nasz warsz. koresp, telefonuje:|maju zaś G, K. Chesterton, słyn- 


Po wizycie słynnego pisarza 
Niemiec Tomasza Manna, którego 
gościł niedawno Polski klub lite- 
racki przybywają do Polski — 
jak dowiadujemy się — dwaj no- 
wi goście, z 

W kwietniu na zaproszenie klu- 
bu przyjeżdża  najznakomitszy 
współczesny poeta rosyjski, Kon- 
stanty Balmont przebywający ©- 
becnie na emigracji w Paryżu, w 


ARNOLD HOLLRIEGEL. 


ny powieściopisarz angielski obaj 
wypróbowani i długoletni przyja- 
ciele Polski i entuzjaści naszej kul 
tury, 

Ralmont zostanie w Polsce ako- 
łó miesiąca,  przyczem pewien 
czas spędzi w Zakopanem, w do- 
mu Kasprowicza na Harendzie. 
Chesterton odwiedzi poza War- 
szawą Wilno i Kraków. 


STATYSTA 


W południe odwiedził mnie Dan 
Rudhyar i jemy razem obiad w re- 
stauracji hotelowej. Dan Rudhyar 
jest typem francuza wprost z 
Montmartru, ma długie włosy, ma 
łego, lecz bardzo miłego bzika i 
nieco talentu: Muzyk, poeta, tilo- 
zof i jeszcze tam coś na każde za- 
wołamie, Rozmowa toczy się p 
angielsku, bowiem mój współbie- 
siadnik, od dziesięciu lat mieszka- 
jący w Ameryce, utrzymuje, iż za- 
pomniał już zupełnie języka fram 
cuskiego, Ze specyficznym akcen- 
tem cudzoziemca (na ostatniej ey- 
labie) mówi mi szybko Rudhyar 
coś o teozofji, o muzyce hindu- 
sów, o potrzebie zamerykanizo” 
wania całego świata, ave czuję po 
przez to wszystko, że nemu towa. 
rzyszowi coś leży na serctt Pytam 
więc bez ogródek, „Ach, wzdy- 
cha Rudhyar, „bagałe:ka, trudno 
mi się tylko przyzwyczaić do me- 
go wstrętnego zajęcia — — " 

Rudhyar zasłynie może w przy- 
szłości jako wielki kon:pozyte:, 
marazie jest niestety tylko skro- 


mnym statystą w Hollywood. Zna- 
czy to, że wraz z 20.000 jemu po- 
dobosch dobija się do drzwi 
wszystkich wytwórni i czeka cier- 
pliwie na „engagement', a jeśli 
mu się poszczęści, to odegra w no- 
wym filmie rolę jakiegoś przecho» 
dzącego pana. „Dziś słyszałem”, 
opowiada mi ze suutnym półu- 
śmieszkiem, „że Lubicz angażuje 
statystów do filmu „Stary Heidel- 
berg", Myślę sobie: a nuż? = 
śląd: przecież iak student. Tę 
więc do wytw. Metro-Goldwyn - 
Mayer i staję przed drzwiami Lu- 
bicza, O, gdybyś pan wiedział ile 
tysięcy ludzi tam już czekało, mło 
dych ludzi, koniecznie chcących 
swym zewnętrznym wyg ędem 
czynić wrażenie studentów. Ka- 
żdy z nich stoi, uśmiecha się i mo- 
dli się w duchu: O, gdyby ten Lu- 
bicz na mnie zwrócił uwagę, gdy” 
by znalazł, że jestem doskonaiym 
typem studenta. — — ” 


Dan Rudhyar śmieje się, Dən 


Rudhyarowi właściwie na filsuac!: 
osobiście nic a nic nie zależv. U- 


Nieśmierfelma Duta krzyżacka 


„Niemieckie * miasfo Kraków 


BERLIN, 28 marca. (Tel. wł. 
„Głosu Polskiego“) — Nacjonali- 
styczna „Deutsche Zeitung“ za- 
mieszcza dziś z okazji zjazdu Ost- 
bundu w Berlinie artykuł przy- 
wódcy Ostbundu Ginschela, któ- 

wzywa do urządzenia w roku 
1928 obchodu z racji 1000-lecia 
polityki wschodniej Niemiec. Ar- 
tykuł ten sławi rzekome zasługi 
polityki krzyżackiej na wschodzie 
w dziedzinie kulturalnej, przy- 
czem autor m. in. wskazuje, że 
w roku 1928-ym ró- 
wnież 800-lecje założenia niemiec 
kiego miasta Krakowa. 


waża ten czas za stracony: wolał- 
by leriej skomponować kilka sym- 
fomfi; gra w filmach aby żyć; ró- 
wnież w tym celu zajmuje się prze 
pisywamiem nut. „Ale'”, mówi da=- 
leji „pomyśl pan sobie o tych 
wszystkich młodych statystach, 
mieszkających w pokofkach z łóż- 
kiem, pęk: ma dzień PR 
wywa się do ściany i zasłania lu- 
strem; we dnie stoją przed lu- 
strem, a w nocy Śpią na miem i w 
mamzeniach sennych widzą siebie 
w zwierciadle pięknymi, porywa- 
jącymi zwracającymi na sie uwa- 
ge wielkiego reżysera. Wszyscy 
oni znają ma pamięć historię mło- 
dego ogrodnika, którego ujrzał ra- 
zu pewnego na ulicach Hollywo- 
odu wielki reżyser i zawołał: oto 
ten, kogo poszukuję! Legenda má- 
wi, że tym ogrodnikiem był Ru- 
dolf Valentino (jest to nieprawdą), 
natomiast prawdą jest, że ogrod- 
nik ten zarabia obecnie przeszło 
100 dol. dziennie, jako gwiazda 
filmowa. Tego rodzaju zdarzenia 
stają się marzeniem tysięcy mło- 
dych ludz. Być wyróżnionym 
przez reżysera — to zmaczy zdo- 
być świat cały: bogactwo, sławę, 
milość! Inni są skromniejsi: marzą 


tylko o chlebie Tsikiem to jest 
życie statysh w Hollywood 
Gdy słyszyny że . Universal" 


Póseł irancuski w Hadze skł ada wieniec na grobie Spinozy, 


250 lat upłynęło kiedy w Har 


zrzeszeń 


4 
dze zmarł twórca wybitnych dzieł łej Bara który Sz Hadze zebrał 


filozoficznych „Ethica”, 
tus theologico - politicus, B 
Spinoza, żyd portugalski, 


| szkieł O i matematyk, 


pr 
ści, badacz pojęć religijnych. 

W Hadze pracował w pokoiku 
cztery kroki szerokim, sześć dłu- 


gim.. Tu w samotni, odosobnieniu 


pracował, asceta i odludek... 
Stąd przenieśli jego wątłe 
ło w ciasny grób, nie mniej 


wiele niż pokoik, w którym myśli- 


„Tracta- 
TAF zy — Polskę reprezentował 


ciel spędził ostatnie lata swego ży- 
cia. $ 


się w 250 rocznicę ś Spino- 


dr. Ignacy Myślicki æ postanowi 
przechować i zakonserwować po. 


koik, w którym Spinoza przeżył 
Równocześnie odbyło się w Ha- 


dze złożenie na j bie nowe 
go kamienia sb, gg Ilu- 


cia-|stracja nasza utrwala chwilę w 
ojktórej francuski poseł w Hadze 


składa na 
niem 


wieniec imie. 
u francuskiego. 


e-~ 


» ca 


Tam gdzie się 


urodził Edison 
ng 


(i 


Dom, w którym urodził się Edison. 


Święcąc w bież, roku 80 - rocz- 
micę Edisona, Ameryka postanowi 
łą uczcić ją okazale i uświetnić 
w sposób bodaj niedostępny Euro" 

ie. Oto w sąsiedztwie domku, w 

tórym dnia 11 lutego 1847 r. u- 
rodził się genjalny syn Nowego 
Świata, we wsi Milan pod Sau- 
dusky, w stanie Ohio, nad jezio- 


kcszty budowy tej 

preliminowano odrażwu 
nów dolarów. Na taki gest mogą 
pozwolić sobię Stany Zjednoczo- 
ne, przekonywując nas, że oprócz 
przypisywanego im zm prak- 
tycznego, mają tam kult dla aie- 
zwykłych jednostek, którý nam by 
się przydał, choćby bez tak wspa- 

dowodów i 


wszechnicy 
-10 miljo- 


rem Erie, stanąć ma niebawem|ruałych wdzięczności 
uniwersytet imienia Edisona, Na'"społeczeństwa. 
ma zamiar kręcić „Lea Lyon", [tów", a tu stoją rzesze kandyda- 


wszyscy jak jeden mąż zapuszcza- 
my sobie brody i pejsy, chcąc się 
upodobnić do żydów galicyjskich. 
Gdy Stroheim przygotowuje się 
do realizacji filmu wiedeńskiego, 
wszyscy krążymy wokół niego, 
szykowni, wytworni, słowem ta- 
cy, jakich on potrzebuje. Stoimy 
jak ma targu niewolników i czeka- 
my na półboga, na pana naszego, 
reżysera; zjawia się ten wszech- 
mogący w otoczeniu swych po- 
mocmików i przebiega spojrze- 
niem po tłumie „Jeśli szczęśliwie 
wzrok jego zatrzymuje się ma mńte 
zarabiam już w myśli 8 — 10 do- 
larów dziennie, albo staję się zna- 
Ikomitością ekranu. Lecz niestety! 
Nie wpadłem mu w oko i nie za- 
robię 10 dolarów. Ja ostatecznie 
kkpię sobie z tego, ale inni... Inni, 
dla których jest to największa na- 
dzieja, mająca stanowić © przy- 
szłości, o majątki, o sławie”. 

ż samego wieczora przy- 
padek zetknął mnie z Lubiczem, 
„Strasznem jest", mówi do mnie 
Lubicz, „to masowe kwalifikowar 
nie przy obsadzie nowego filmu. 
Przechadzam się wzdłuż szeregu 
ludzi, wyczekujących na kęs chle- 
ba. Ratuje swój spokój gorączko- 
wem paleniem cygara i mówię do 
siebie, potrzeba ci 40 „studen- 


tów; znienawidzą cię, przeklmą, 
gdyż wzrokiem żebrzą o 
zarobek, Przeklinam swój zawód, 
czasem zdenerwowanie moje z te- 
go powody dochodzi do tego sto- 
pnia że gdłów jestem popełnić sa- 
mobójstwo; jeszcze jest mi jako 
talko, gdy chodzi o młodych; prze- 
oleją.. Lecz, jeśli się. zdarza, że 
potrzeba starych.. Oto stoją drżą- 
cy, beznedziejnie smutni. ` Znam 
ich wszystkich omal; ten był ro- 
syjskim generałem, ów pułkowni- 
kiem w Berlinie, tamten znów 
jest hrabią, a ten oto był kiedyś 
znakomitym aktorem. Lecz Boże 
wielki! jest ich pięćdziesięciu, a 
mnie potrzeba dwóch tylko, i 
właśnie nie tych najbiedniejszych. 
lecz tych, którzy najbardziej od» 
powiadają potrzebnym mi typom. 

Albo wyobraź | sobie reżyse- 
ra, który kręci film, rozgrywający 
się w zaułkach, wśród najbiednie - 
szej ludności, reżyser ogłasza, że 
poszukuje biedne, nędznie i głod- 
mo wyglądające dzieci z matkami. 
I zaczyna się defilada nędzy i ro- 
zpaczy, a wybór pada na tych ne. 
biedniejszych, najnędzniej wygla- 
dających. Reszta, głodna i ponu- 
ra, wraca zawiedziona do swoich 
nor i lochów”, j 
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Wyczekujące stanowi- 
sko inspekfora pracy 


wobec sprawy uregulo= 
wania płac majstrów I 
pracowników biurowych 


dy + 00 1.8 2x4 
Rehabilifacja p. Pacho 
komisarzaX komisarjatu 
policji państwowej 


rzuty postawione zostały komisa- |fronsternację, z uwagi na fakt, iż 
rzowi Pacho jedynie w akcie o- ongemizacje robotnicze i pracowni- 
skarżenia, a ma rozprawie sądo-|cze zgodziły cię na poddanie : 
wej wszystkie te rzekome zarzu- |targu o płace decyzji 
ty zostały przez świadków obalo-|wej pod warunkiem, iż decyzja ta 
ne, to też sąd, jak to już podali- | ureguluje również i płace mai- 
śmy, uwolnił oskarżonych całko- |strów fabrycznych i pracowników 
wicie od winy i kary. Przy spo-[ biurowych. 
sobności należy wyjaśnić, iż w| Organizacje te nie podjęły na- 
mieszkaniu p. Pacho zasekwestro- |ruzie żadnych kroków w tej spra- 
wano jedynie 24 butelki spirytu- | wie, oczekując na szczegółowe 
alji, ty4 4) zez strzec pras W 
wy o itrażu oraz od swych cen 
Nowy szpifal w bodzi |t=! szczegółowych instrukcji. W 
; sprawie tej również 1 inspektor 
Przed niedawnym czasem zna-|pracy zajął stanowisko wyczeku- 
my ze swej działalności samarytań- |jące, uzależniając swą ewentualną 
skiej zakon Bomifratrów osiadł w alkcję w sprawie rakowań o płace 
Chojnach pod Łodzią, gdzie zaku- pracowników biurowych i mai- 
7 morgów ziemi pod budowę 


ił 
Pozkożcźj szpitala dla ubogich 
chorych oraz ambulakorjum dla bez 
platnych porad lekarskich. 

Uznając potrzebę i wielką po- 
żyteczność takiego zakładu dobro- 
czynnego, zwłaszcza dla biednej 
ludności naszego miasta, zawiązał 
się w Łodzi komitet budowy szpł- 
tala Bomifratrów, którego organi- 
zacyjne zebranie odbyło się ubie- 
śłego rygodnia w domu młodzieży, 
przy ul, Gdańskiej, 

Po powzięciu szeregu uchwał 
dotyszących zrealizowania tego 
komitet ukonstytuwwał się, wybie- 
rając ma przewodniczącego prezy- 
denta M. Cynarskiego, 


Mieszkania należy 


Warszawy, jakie otrzymać bę 
Pertralktacje przedstawi- 
pośrednictwem inspektoratu pra- 
dnej ze stron. 

ię! PA RR 
wski okazał się w tym wypadku 


silniejszym od min. pracy dr. Jur- 
kiewicza. (E) 


remontować Jak już donosiliśmy w- łonie 
Ukarana właścicielka | partji N, P. R. wyłoniła się opozy- 
domu cja przeciwko obecnym kierowni-. 


W dniu 24 marca r. b. sąd po-|Kom związku prac, instyt. użyt. 
koju X-go okręgu m. Łodzi rozpo- | Publicznej Stemborowskiemu i 
znawał sprawę przeciwko Julji Kulczyńskiemu, ponieważ prowa- 
Wesołowskiej, właścicielce domu] dzą oni w obronie pracowników 
przy ul. Wesołej nr. 8, oskarżonej | magistratu akcję przeciwko magi- 
przez inspekcję ` mieszkaniową(stratowi w którym zasiadają p. 
przy wydziale zdrowotności pu-| Wojewódzki ś w radzie mieśskień 
blicznej o niewykonanie jej za- p. Zubert. 
nządzeń odnośnie remontu mie-| W związku z powyższem zwo- 
szikemia Mendla Wajcnera, loka- |łane zostało zebranie, na które 
tora wymienionego wyżej domu. |przybyło prezszło 100 osób, w tej 

Po wysłuchaniu obrońcy oskar- |biczbie kilkudziesieciu członków 
żonej i oskarżyciela publicznego | faktycznych związku na ogólną 
sąd wydał wyrok, skazujący We- 
sołowską na zapłacenie zł. 10.— 
grzywny z zamianą w razie nie- 
ściągalności na 2 dni aresztu i zo- 
bowiązujący ją do przeprowadze- 
nia remontu dachu pod rygorem 
przymusowego wykonania. 

niu komisji administracyjno-praw- 


Lefniska pofanieją  |nej zasządu kasy chorych cżywio- 
W roku bieżącym  właściciele| "4 dyskusję wywołała sprawa roz- 
fotnisk mieli zamiar pobierać wyż-| pisania nowych wyborów do rady 
sze ceny za mieszkania niż w ro-|kasy chorych w Łodzi. Nowe te 
ku ubiegłym, wybory, będą musiały nastąpić 
Jlymczasem z powodu zarządze- | wobec kończącej się kadencji ra- 
nia władz administracyjnych ceny Po ożywionej d 4 4 ob 
letnisk nie zostaną podwyższone, AEO Y aa Ati W: 
a pozatem właściciele ich zmusze-|Szer nym referacie przewodniczą- 
ni są, w myśl zarządzenia min | cego komisji admim.prawnej r. Ku- 
Składkowskiego, gruntownie mie- 
szkania te zremontować i utrzy- 
mywać w stanie sanitarnym. 

O każdym wypadku wynajmo- 
wania letnisk za ceny zbył wyso- 
kie, należy zawiadamiać staro- 
stwo które wdroży odpowiednie 
kroki, (b) 


Na poniedziałłkowem posiedze- 


Na ostatniem posiedzeniu dele- 
gacji wydziału zdrowotności pu- 
ÓDCZYT w T. U, R. blicznej, które odbyło się dn, 28 b. 

i r. zgodnie z zaleceniem władz nad 
W Piatek, t i. dnią 1 kwietnia r. ti, zorczych, rozpatrywana była spra- 


ð godz, 6 wiecz., w sali tow. uniw. rob. : ; 
ul, Narutowicza Nr. 50, poseł Antoniļ Wa współudziału sañorządu miek 


Pączek wygłosi odczyt p. t. „Skąd pań- |skiego w sprawie wychowania fi- 
bok, bierze i Jak wydaje pieniądze ', | zycznego. 
ondżet państwa, jego dochody, długi) N,  d ii - 
i F i : yvskusji postano 
Bilety w cenie 20 gr. do nabycia w n Po na iiair i: 
sekretarjacie T. U. R. i O. K. Z. Z. ul. f hannsin 
Nzruiowicza 50, 1) dążyć do 


stworzenia (przy 
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Wiadomości bieżącej Po orzeczeniu arbitrażowem 


strów fabrycznych od oj a 
zye 


mógł dopiero w ciągu dnia dzisiej- 


cy podjęte dopiero na żądanie je- 
Wśród związków zawodowych 


pełnomocnika magistratu — |liczbę 1,000 í po referatach pp.| 


Wybory do Kasy chorych 
w Łodzi — zadecydowane 


ẹka odnośna uchwała została przez 
somisię przyjęta, Sprawa ta była 


Przemysłowcy 
powezmą decyzję 


dopiero po otrzymaniu 
oficjalnego 
zawiadomienia 
Związki przemysłu  włókienni- 
czego nie zajęły narazie żadnego 
stamowiska wobec decyzji arbitra- 
żowej w sprawie podwyżki płac 


w przemyśle włókienniczym. Sta- 
mowisko to zwiłaszcza wobec spra- 
wy regulacji płac dla majstrów i 


pracowników biurowych ustalone 
zostanie dopiero w przeciągu dnia 
dzisiejszego lub jutrzejszego po 


otrzymaniu oficjalnych pism z pre 


zydjum rady ministrów co do mo- 
tywów i ścisłego brzmienia orze- 
czenia komisii arbitrażowej. (E) 


10 godzin pracy 
chcą przemysłowcy 
po strejku 
W okresie po strejku 


wzyskać zezwolenia na prowadze- 


mie pracy przez 10 godzin. Fabry- 
ki te będą mogły prace w ten 
sposób podjąć z uwagi na zinarno- 


wamą przez strejk część sezonu 


i konieczność jpowetowania strat 
zarówno produkcji jak i w zarob- 


kach robotniczych. (E) 


szereg 
firm włókienniczych postanowiło 


Jutro pierwsza tygo- 

dniówka pońwyżkowa 
W dniu jutrzejszym odbędą się 
w fabrykach przemysłu włókien- 
| o wypłaty zarobków tygo- 
dniowych, do których doliczona 
zostanie po raz pierwszy przyzna- 
na robotnikom przez rządową ko- 
misję arbitrażową podwyżka płac. 
Podwyżka ta wypłacona zosta” 
nie wstecz od 21 b. m, jako obo- 
wiązująca od tego terminu, w któ- 
rym robotnicy na wezwanie rządu 


przerwali bezrobocie í podjęli 
prace, 
Sfrejk tkaczy ręcznych 


frwa 

Strejk tkaczy ręcznych trwa 
nadal ' ponieważ związek właści- 
cieli warsztatów ręcznych nie $o- 
dzi się na podwyżkę 25 proc, 

Akcja tkaczy, prowadzona głó- 
wnie przez posła Zerbego, osią- 
śnęła już ten skutek, że właści- 
ciele warsztatów ręcznych, nie- 
zrzeszeni, podpisali już umowę, 
zgadzając się na podwyżkę, a ta- 
kich przedsiębiorstw jest więcej, 
niż połowa. 

W dniu dzisiejszym ma się od- 
być jeszcze jedna konferencja 
wspólna, celem zlikwidowania za- 
targu, (b) 


Wojewódzkiego, Zuberta i Wasz- 


kiewicza uchwalono zwołać walne 


zebranie członków związku i wy: 
brać inny zarząd bez p. Stemba- 
rowskiego. 

Obecnie magistrat przyjmuje do 
robót robotników za kartkami t.j. 
takich, którzy idą po linji przed- 
sjawicjeli N, P. R. w magistracie. 

Narazie akcja w obronie umowy 
dla pracowników 


trwa i niewiadomo czy zwycięży 


bierunek ugodowy wobec magi- 
stratu, czy też związek wraz z do- 
tychczasowym zarządem przepro- 
wadzi swe postulaty wbrew opo- 
zycji. (b) 


również przedmiotem obrad wczo- 
rajszego posiedzenia zarządu kasy 
chorych. W wyniku dyskusji uzna- 
no, iż wybory do rady kasy chorych 
są kwestją najbliższego czasu, W 
dniach najbliższych zapadną też 
ostateczne decyzje co do sposobu 
przeprowadzenia nowych wyba- 
ców. (E). i 


Opieka nad wychowaniem lizycznem 
Powsfanie rada wychowania fizycznego 


sekcji wychowania fizycznego, któ- 
rej zadaniem byłoby objęcie cało- 
kształtu spraw, związanych z wy- 
chowaniem fizycznem młodzieży 
pozaszkolnej i robotników oraz 

2) powołać do życia radę wycho- 
wania fizycznego, w której skład 
wejdą: przedsiawiciel urzędu wo- 
jewódzkiego, d-twa okr. korpusu 
IV komisar atu rządu, rady miej- 
skiej i magistratu, związków oraz 


Dla bezrobotnych wejście bezpłatnie, wydziale zdr”wotności publicznej | wychowania fizycznego: 


zek | łakturowemf, 


Z W W S 


i Wykupujcie numery 
Rejestracja 
środków lokomocji 
W myśl $$ 17 i 26 rozporząjdzee 
mia urzędu wojewódzkiego z dnia 
23 lipca 1925 roku o ruchu licz- 
nym w mieście Łodzią biuro woż- 


skowo - policyjne magistratu m. 
Łodzi wzywa tych właścicieli ro: 
werów, wozów, wózków ręcznych 
powozów i innych środków lokou 
moch, którzy do dnia 15 marca 
r. b. nie wykupili numerów, aby 
zaopatrzyli się w takowe do dnia 
1 kwietnia r. b. 

Opieszalk, Którzy będą jeździli 
po tym terminie bez numerów, od 
powiadać będą w myśl $ 72 
wspomnianego rozporządzenia ad: 
ministracyjnie (grzywna do 500 
złotych lub areszt do 2-ch mie- 


|sięcy). 


- — 


Akcja włókniarzy 
w Sosnowcu 


W dniu onegdajszym polskie 
związki zawodowe otrzymały za- 
wiadomienie, że wypowiedziana 
została z dniem 16 b. m. przez no~s 
botników umowa z przemysłem 
włókienniczym gdyż robotnicy za+ 
żądali podwyżki płac. 

Jako ostateczny termin odpowie 
dzi wyznaczono koniec bieżącego 
tygodnia, poczem robotnicy przy: 
stąpią do strejku w całym przemy: 
śle, (b) 


Enperowcy z samorządu | Liośliwa upadłość A, M. Srebrnego 


przeciwko enperowskim związkom 


Dłużnik został osadzony w więzieniu 


Sąd okręgowy w Łodzi, w wy- 
dziale handlowym, na posiedzeniu 
z dnia 28 marca 1927 r., rozpozna- 
wał sprawę ogłoszenia upadłości 
Abramowi Moszkowi Srebrnemu. 
Podanie ogłoszenie upadłości 
wnosił w imieniu firmy „Widzew- 
ską Manufaktura, sp. akc.” adw. 
Feliks, który wyjaśnia, iż Abram 
Moszek Srebrny prowadził od je- 
sieni tub. r. pod firma „M, Srebrny” 
handel hurtowy towarami manu- 
przy ul. Piotrkow- 
skiej 31, Firma ta do rejestru han- 
dloweśo wniesiona nie została, 
Srebrny znajdował się od dłuższe- 
go czasu w stosunkach handlowych 
w „Waidzewską Manufakturą"”, od 
której nabywał towary, płacąc za 
nie własnymi weksiami lub klijen- 
towskimi, Od początku roku 1926, 
Srebrny uchylał się od płacenia 
swych zobowiązań wekslowych, 
począwszy zaś od 6 maja, wszystkie 


me, przyczem Srebrny, nie posia- 


W dniu wczorajszym ceny ar- 
tykułów spożywczych na rynkach 
kształtowały się, jak następuje: 

Mąka pszenna (klg.) I gat. 90— 
95 gr., II gat. 85 gr, mąka żytnia 
I gat. 65 gr., IL — 55—60 gr., kar- 
toflana 90 — zł. 1.00. 

Ryż (kig) I gat. zł. 1.50, II gat. 
zł, 1.00 — zł. 1.40, kasza jaglana 
I gat. 90 — 95 gr., II gat. 70 gr., 
manna zł. 1.10 — zł. 1.60, kra- 
kowska zł. 1.20 — zł. 1.50, tatar- 
czana 85 — zł. 1.00, jęczmienna 
60 — 75 gr., perłowa 90 — 95 gr. 

Pszenica (klg,) 65 — 70 gr., ję- 
czmień 45 — 50 gr. fasola 60 — 
zł. 1.40, groch 65 — zł, 2.00, bo- 
ber 60 — 90 gr. 

Jafkia (15 sztuk) zł. 2.00 — 
2.20. 

Masło (klg.) zł. 6.00 — zł, 7.00, 
twarog zł 1.30 — zł. 1,40. ser zł. 
1.50 — zł. 1.60. 


zł. 


p Z W z A i O W Z Z, 


tama zł, 2.00 — zł. 2.40, 


dając już środków na uregulowanie 
swych długów, zaciągał nowe zobo« 
wiązania wekslowe, Przedsiębior- 
stwo Srebrnego od jesieni już mie 
egzystowało, w tym zaś lokal 
prowadził handel manufakturą na 
imię szwagra Srebrnego, Dawida 
Rubinszteina. wszystkie więc pró- 
by egzekucji, skierowane do tega 
przedsiębiorstwa, musiały spełznęć 
ma. niczem, 

Sąd pod przewodnictwem sę: 
dziego okręgowego Łodziewskiega, 
postanowił ogłosić upadłość Abra- 
mowi oszkowi Srebrnemu 
chwilę otwarcia jej oznaczyć na 
dzień 6 maja 1926 r. zamianować 
sędzią komisarzem sędziego han- 
dlowego Kazimierza Monica, a ku- 
ratorem upadłości aplikanta adw. 
Konorskiego. Ponad:o upatrując w 
niniejszej upadłości wsze!<rie cechy 
złośliwego bankructwa, sąd posta. 
nowił osadzić je 2) Srebrnego 


jego weksle zostały zaprotestowa- | w areszcie dla dłużników. (R). 


Ile Marysia płaciła na rynku 


Ziemniaki (klg) 17 — 18 gr, 
marchew 15 — 20 gr, buraki 23 
— 30 gr, brukiew 20 — 25 gro 
Szy, cebula 50 — zł. 1,20, szczaw 
zł, 1.00 — zł, 1.60, szpinak 60 — 
80 gr. 

Kapusta (sztuka) 60 — 70 śr. 
kalafiory zł. 2.00 — zł. 3:00, pory 
10 — 25 gr., selery 10 — 50 gr. 

Szczypiorek (pęczek) 10 — 20 
groszy, rzodkiew 15 — 20 goszy, 
rzodkiewka 25 — 30 groszy. 

Jabłka (klg.) zł. 1.00 — zł. 3,50 

Cytryny (sztuka) 10 — 15 gr. 
pomarańcze 35 — 80 gr. 

Kura (sztuka) zł. 4.00 — złot. 
8.00. kurcze zł. 3.00 — zł, 4.00, 
kaczka zł. 6.00 — zł. 8.00, gęś 
zł, 12.00 — zł. 18.00, indyk złot. 
12.00 — 20.00, gołąb zł. 1.20 — 
zł. 1.30, 

Siano (cetner) zł. 5.50 — zł. 6,00 


Mleko (litr) 35 — 40 gr., śmie-jsłoma zł. 4.00 — zł, 5.00 


-or 


8 
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hięcia występku, hańby i choroby 


rzuca swe nieletnie dzieci popularna na- bruku 
łódzkim żebraczka 


W związliu z procesem pociągnięty zostanie przez urząd pro-|ę 


Wuratorski do odpowiedzialnośći znany Kupiec łódzki 


wczorajszym wydział 


W dniu 
j odzi, | 


karny sądu okręgowego w 


pod przewodnictwem sędziego Zaw | 
borowskiegb rozważał nadzwy | 


czaj sznsacyjną i niebywałą  do-, 
tad w Łodzi sprawę przeciwko | 
32-letniej Helenie Buczyńskiej, 
znanej na bruku łódzkim żebracz- 
ce „ kalece, zajmującej się żebra- 
nima ma ul. Piotrkowskiej, pomię- 
dzy ulicami Moniuszki a Nawro- 
tem, oskarżonej o zmuszanie swo” 
ich nieletnich córek do nierządu. 


Oskarżona Helena Buczyńska, 
niewiadomego ojca, panna, miała 
dwie córki: 14-letnią Irenę i 9-let- 
nią Marylę, które od najmłodsze- 
go wieku zmuszała do żebraniny. 
Nie kontentując się jednak skro- 
mnymi dochodami Buczyńska bę | 
dąc kaleką zmuszała biciem i wy- 
zwiskami swoje córki do uprawia- 


| 


sądowego prokurator Fajt 


wchodził do sklepu, chował je za 
ladą, gdzie przebywały do chwili 
zamknięcia lokalu, 


Wkóńcu wywiadowczymi  4-ej 
brygady a śledczego (policja 
samitarno - obyczajowa) zeznaje, 
że oskarżoną Helenę Buczyńską 
matkę Irk od dawna obserwo- 
wała i okazało się, że wprawia o- 
na nienormalne stosunki płciowe, 
oraz, że swoją córkę Irenę zmu- 
szała do nierządu, czerpiąc z te- 
go korzyści materjalne- Zaznacza 
również, że Irena podczas prze- 
bywania w szpitalu Marji Magda- 
leny, przy ul, Tramwajowej, opo- 
wiadała jej, że choroby wenerycz- 
nej, na Gtórą się leczyła, nabawi- 
ła się u owego pana na ul, Piotr- 
kowskiej, 

Przed zamknięciem przewodu 
żąda 


jza wtrzymywanie stosunków z nie- 
1 


letniemi dziewczynikamć, 

Po zamknięciu przewodu sądo- 
wego zabiera głos prokurator 
Fajt, który wsikazując na wyrodną 
kobietę - matkę, która rzuca swe 
dzieci w objęcia występku, hańby 
i choroby, oraz na to, że oskarżo- 
ma jest bezwzględnie szkodliwą 
fednostką w społeczeństwie, gdyż 
mając wolne miejsce w przytułku 
dla kalek, nie chciała w nim za- 
mieszkać, a wolała uprawiać te 
okropne czyny w chęci zysku — 
w konkluzji żąda surowego wy- 
anianu kary, 

Oskarżona mie mając obrońcy, 
w ostatniem słowie, powołuje się 
na rzesze publiczności, które zna- 
ją ją jako tylko żebraczkę na bru- 
ku łódzkim, że nie mogła upra- 
wiać zarzucanego jej procederu. 

Po 30-minutowej naradzie sąd 


nia nierządu. Zamieszkując przy |aby sąd odesłał zeznania Cieśla- | wziąwszy pod uwagę, że oskarżo- 


ml, Marysińskiej nr. 33, 
zachowaniem doprowadziła loka- | 
borów do interwencji u gospoda» | 
mza, celem usunięcia obrzydliwej 
kobiety, szerzącej zgorszenie. 

Starsza córka Isena uprawia- 
jąc nierząd, m uzyskane pienią- 
dze kupowała wódkę i wraz z 
matką upijaty się na umór, 

Po odczytaniu aktu oskarżenia, 


f 


swojem | kówny, Banasiakówny oraz Ireny|na istotnie zajmowała się zmusza- 


Buczyńskiej, że sprowadzała onajniem swych własnych dzieci do 


za zapłatą „owego pana" nie 
letnie dziewczynki stręczone do 


nierządu — do urzędu prokurator- 
skiego, celem pociągnięcia Stefa- 


skiego, ctlem pociągnięcia tego 


pana do odpowiedzialności karnej 


sąd przystępuje do badania świad- | BJ 


ków, którzy rzucają snopy świa- 
tła na tę drastyczną i niebywałą 
sprawę. 

Irena Buczyńska, 14-letnia dzie- 
wczyna wymizerowana, opowia- 
da sądowi, że do mierządu pea 
wiała ją niejaka Aniela Żelazko, 


której w Łodzi obecnie niema, Zaj 
pieniądze, które otrzymywała od || 


mężczyzn, kupowała cukierki, re- 
sztę zaś oddawała matce. 
Pierwszy raz zapnowadziła ją 
do jakiejś kobiety, przy ul. 
towicza 20, gdzie też znalazła 


l 

pierwszego kochanka, eż Só 
Zaznacza, że po przebyciu ciężkiej | 
choroby wenerycznej w " | 


znajduje się obecnie w zakladzie 
wychowawczym. 


Następnie zeznaje druga córka 2 


oskarżonej 9-letnia Maryla, dzie- 
wczynkła dość grzeczna, 
przyszła do sądu pod opieką sio- 


stry zakładu wychowawczego. O- | HB 


powiada oma, że gdy miała 6 lat, a 
siostra jej 11, matka wyrzucała je 
ma ulicę każąc żebrać, a gdy przy” 
chodziły do domu z małą kwotą 
(pieniędzy bils je i wymyślała im- 

Rzeczywiste tło na sprawę rzu- 
cają dopiero zeznania zaprzysiężo- 
nych świadków  Cieślakówny i 
Banasiakówny. 

Pierwszy świadek zeznaje są- 
dowi, że w swoim czasie [Irena 
Buczyńska opowiadała jej, 
wspaniale zarabia, chodząc 
pewnego pana, któremu 
mastręczała cały szereg  nielet- 
nich swych koleżanek, nieświaido- 
mych jeszcze hańby. Opowiadała | 


do | 


też | 


również — mówi świadek, żej 
ten pan płacił jej 15 zł. za do- 
s*tarczame  nieletnie dziewczynki, 


którym ona potem rozdzielała pie 
niądze względnie kupione za nie | 
cukierki, iadomem również | 
świadkowi jest, że do mierządu 
zmuszała Irenę matka jej, która 
otrzymane pieniądze przepijała. 


Wkońcu świadek przypomina so] 


bie incydent, jaki zaszedł kiedyś 
na ul. Piotrkowskiej. Otóż spotka- 
la kies dziewczynki, które o- 
,owiadały jej, że Irena Buczyń- 
otrzymawszy od tego 
20 złotych ulotniła się z ni- 

i więcej nie wraca, 


calkowicie zeznania Cieśla- 
kówny, przyczem zaznacza, że Ire 
na Buczyńska, upijana przez swą 
naike wódką, przychodziła czę 
sło do niej wszczynając awantury. 
/+.pominała również o tem, 
ów pan płacił 15 
za sprowadzanie do niego nielet- 
nich dziewczynek. Ongje odbywa- 
ły się w sklepie, po godzinach 
biurowych, la gdy czasem 


jej 


ktoś 


aTru- || 


która |] 


ali 
pa 


| pryszkiem; 
z T : u 
Pamasiakkówna Heleną potwier- | 


że | Się, 
| t : RAF zę: 
złotychi|czeć, Na krzyk przybiegli również 


I 
U 


W rolach głównych: 


partner Poli Negri 
Rod la Rocque i prześliczna 
Nad program: Poślubna podróż z teściową“ ma trawie w 2:ch aktach 
oraz „Nowości Wszechświatowe'* 
Początek seansów o godz. 6-ej po poł., ostatni seans o godz, 10-ej wiecz, 


nierządu oraz żebraniny, skazał 


ją na 6 miesięcy więzienia i na po- 
krycie kosztów sądowych Wo- 
bec skrajnego ubóstwa, sąd ko- 
szta sądowe onaz opłaty skarbowe 
darował. (RI 
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laradzić bolączce braku mieszkań 
Zjazd współdzielni hudowiano-mieszkaniowych 


Brak 
coraz większą bolączką, Na bwu- 
downmictwo prywatne liczyć nie 
można, jedynie spółdzielnie miesz- 
aniowe, oraz gminy miejskie mo- 
gą zwalczać głód mieszkaniowy 
przez masową budowę domów 
mieszkalnych, Ażeby jednak spół- 
dzielnie mieszkaniowe mogły ode- 
grać znaczną rolę w budowinie- 
twie mieszkaniowem, muszą ote 
skoordynować swoje wysiłki, oraz 
ROW nid ew do- 
świadczenie prowadzeniu 
dalszych budowli. 

Z inicjatywy ministerstwa robót 
publicznych związek spółdzielni 
spożywców Rzeczypospolitej pol- 
skiej w porozumieniu ze związ- 
kiem rewizyjnym spółdzielni woj- 
skowrych, oraz ze związkiem spół- 
dzielni budowlano - mieszkanio- 
wych urzędników państwowych 
zwołuje zjazd spółdzielni budowla- 


no - mieszkaniowych na dz, 9 i 10 ny 13), podając liczbę 


nowych mieszkań staje ha kwietnia z następującym porząd- 


kiem obrad: 


1) wytyczne formal- 


w 
Polsce (sprawy terenowe i podesta 
wy rria iiaith i 

4) | normalizacja 


ni spożywców Rze tej 
polskiej w Warszawie (ul. Graży” 
członkoów. 


z A I EZ 


43-78-88-93-100 proc. 


Tyle komornego z przed wojny trzeba płacić 
w drugim kwartale 


W porównaniu 
przedwojennem, komorne na dru- 
gi kwartał r. b, t. j. od kwietnia 
o czerwca włącznie, wynosi: 

Od lokai jedno lub dwuizbo- 
wych (jeden pokój z kuchnią iub 


Dziś naekranie naszym 


FILM 


Twórcy .,Burlaka z nad Wołgi“ 


twórcy 


ROK SZAŁU i UŻYCIA 


Dramat salonowo-sensacyjny reżyserji genjalnego 


Cecila B. de Mille'a **5rv „Burłaka z nad Wołgi” 


W rolach głównych: 


Marguerite de la Motte 


Napad na mieszkanie przy ul. Gegielnianej 


Trzy lata więzienia z pozbawieniem praw 


Łódzki sąd okręgowy pod prze- 
wodnictwem sędziego Witkow- 
skiego rozpatrywał sprawę Wa- 


że |cława Nowickiego Bolesława Bo- 


gusławskiego i Władysława Krze- 
mińskiego, oskarżonych o kra- 


|dzież, Bogusławskiemu zaś akt o- 


i poczęli uciekać w kierunku uł./le nie brali 


Piotrkowskiej. 

Złodzieje skrądli z szaty jasny 
garnitur, futro fokowe, zegarek, 
szelki jak również gotówką 39 zł. 

Po upływie kilku tygodni udało 
się policji stwierdzić, że sprawca- 


skarżenia zarzuca napad rabunko-|mi powyższego napadu są: Bole- 


bronią w ręku, 


W 


Cytla Rozen została 
przez skrzypnięcie szaty w sypiat 


ni, Gdy spojrzała w kierunku okna 
lufcik był otwarty 


suniętym na oczy kapeluszem. 


Na zapytanie właścicielki miesz- 
to tam”, nieznajomy nic 
inie odpowiedział, chowając się za 


kania: , 


portjerę. 


wer i wystrzelił 


wyskoczył przez okno 


| bracia poszkodowanego i wszyscy || 
1azem puścili się w pogoń, Jednak 
rzy ul. Cegielnianej nr. 13 ban- 

dyci przystawili drabinę do płotu 


jzione zosta 
a przy sza- 
fie w przyległym pokcju stał męż- 
czyzna wysokiego wzrostu z na-|Pogusławskiego rewizja ustaliła w 
komórce 2 dłuta żelazne stalowy 


ktzykiem wyskoczył z łóżka i po-| winy, tłomacząc 
biegł do przyległego pokoju za o- 
ścigany wyjął rewolł- 
w kierunku Ro- 
zena; chybił jednak i kula utkwi- 
Jła w tylnej ścience łóżka w sypial- 
ni. Gdy Rozen po chwili wbiegł do 
kuchni za nieznajomym, opryszek 
i skrył 
Poszkodowany począł krzy-į 


l, 
t PTE 7% 
| + RZEZ: 


sław Bogusławski Wacław Nowice- 


nocy z dnia 9 na 10 września | ki i Władysław Krzemiński, Usta- 
ub, r, około godz. 2 w nocy przy 
ul, Cegielnianej nr. 12 w Łodzi 


obudzona 


lono, że dwaj ostatni oskarżeni 
znajdują się w areszcie za inne 
kradzieżę, + 

U Nowickiego w areszcie znale- 


poznał jalo swoją 


Przeprowadzona w mieszkaniu 


łom i inne narzędzia złodziejskie, 
które 
do dowodów rzeczowych. 


i Na przewodzie sądowym wszy- 
Rczenowa obudziła męża ten z|scy oskarżeni nie przyznają się do 
że wca- 


się tem, 


4 vp 


KU 


E 
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«kb; 
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Rta 


ea EG) ASEPE 
z key CM OCENE 


> 


ły szelki, które Rozen 
własność. 


również dołączone 


CZYSCIEC . 
i RAJ stoic SWIATA 


tetni w arcyfilimie p. t 


| W SALONACH Ww GA 
| kę i PAR 4 7 A ukaże się A 
lęk SPELUNKACH á M Kl du w„Reducie* BĘ 


korea 


udziału w powyż- 
szym napadzie i powołując się na 
świadków, starają się udowodnić 
sądowi że nocowali w uomt, 

Prokurator dr, Markowski w 
przemówieniu 

oskarżeni 
w napa ną ca 
wskazują znalezione w 
mieszkaniu u jednego z podsąd- 
nych, jak również i ta okolicz- 
ność, że jak to twierdzi sam wła- 
ściciel Rozen, jeden z oskarżo- 
nych wzrostem i ubraniem p'zy” 
pominający Nowickiego skierował 
rewolwer w jego stronę i dał 
strzał, 

Sąd po naradzie skazał W acła- 
wa Nowickiego za kradzież w mie 
szkaniu ul, Cegielnianej 12 
na 3 lata więzienia z pozbawie- 
niem praw, Bogusławskiego į Krze 
mińskiego z braku dowodów unie- 
winnił, (U) 


który 
wkrótce 


ia 


z komornemisama kuchnia) 43 
przedwoj. 


podej - h 

Ę przed ny, po zł. 2 gr 
nych — a pam r 

pr tiin "© Sa 
którzy zajmują jedno lub 
ay pani zg świadczeń 
EE ROZ DZOT A ZWZ, 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


Warszawa, (tala 1411 mtr), 

15.00—15,25 — Komunikaty, — gops 
darczy t meteorologiczny, 

15,30—16.45 — Stacja nieczynna. 

16.45—17,10 — Program diz deci 
(p. W, Tatarkiewiczówna i B. Herta), 

17.15 — Koncert popołudniowy. 

18.40—19.00 Rozmaitości. i 


Marjan Stępowski. 

19.30—19.45 — Konnmikat rolniczy. 

19,45—20,10 — Odczyt p. & „Boga: 
ctwa naturalne Polski”, wygł. prot, A- 
leksander Janowski ( z cyklu „Co każdy 
o Polsce wiedzieć powinien"), 

20.10-20.30 — Przerwa, Przypusz. 
czalnie komunikaty. 

20.30 — Koncert. Na zakończenie 
sygnał czasu, Komunikaty, 


Wystawa prac 
M. Szwarca 


Jak się dowiadujemy, w najbliż- 
szym czasie świetny artysta pol- 
ski, łodzianin, p. Marek Szwarc, 
urządzi w Łodzi wystawę swych 
prac, Będzie to wystawa 12-letniej 
twórczości p. Szwarca, a więc da 


H| możność zaobserwowania potężnej 


lmiji rozwoju talentu tego artysty 
z Bożej łaski. Zapowiedź tej wy- 
stawy wzbudziła silne zaintereso- 


JE | wanie ster artystycznych naszego 


>. A 
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W „Krałnie baśni” 


tanfomima plastyczną 
układu 

p. Z. Janczewskiej 

w teatrze miejskim 

Dnia 27 marca odbyła się w te- 
atrze miejskim pantomima plasty- 
czna układu m. Zenobji Jancze- 
wskiej w wykonaniu jej zespołu 
tanecznego, p. t „W krainie ba- 
śni". 

Zapoczątkował w dziedzinie 
plastyki dział pantomim taki mo- 
carz sceny; kk Maks Reinhardt. 
U nas w Polsce ten rodzaj panto 
min jest prawie zupełnie niezna- 
nv. Nie dziwnego, że nowość ta, 
wprowadżona przez p. Jamcze= 
wską i to na scenie łódzkiej wy- 
wołała wielkie potuszenie. P. 
Janczewska przez wystawienie 
swej pantomimy wykaz, świetny 
talent reżyserski i potrafiła z u* 
rywków muzycznych, jak Karna- 
wał, Fantazje i Sceny leśne Schu- 
mana oraz Impromptu Schuberta, 
stworzyć ciekawe i piękne wido- 
wisko w 4-ch aktach, 

Trzeba maximum wysiłku arty- 
etycznego, aby wydobyć z ucze- 
nic tę miękkość, wdzięk i rytm w 
ruchach jaki cechował zespół, 
aważywszy, że są również ucze- 
nice o minimalnych zdolnościach, 


które drogą wytrwałej pracy i cią* | szanie się ruchu wydawniczego, a 


głych ulepszeń pod sprężystem 
kierownictwem p. Jkaczewskiej 
potrafią robić talkie postępy. — 
W technice wyróżniały się: p-nna 
Musiatowicz (król) i p. Chudzian- 
ka (radość). Obie w solowych wy- 
stępach wykazały dużo wdzięku, 
a ich wstawki techniozne zoala- 
zły duże zrozumienie publiczności. 
W odczuciu muzyki, zrozumieniu 
treści, wyróżniła się p. Ryzenber- 
żanika. i Małe Edzie, Andzia i Lil- 
ka swym wdziękiem i nieckieł- 
znaną werwą „wzięły” publicz- 
ność, która długo niemilknącemi 
oklaskami domagała de „bisu” 
niestety bezskwtecznie. Dóbre w 
ujęciu były role „Miłości i „Du- 
cha żartobliwego”. — Natomiast, 
bardzo słabo wypadła rola „Cza- 


rownicy". l 
P. Janczewska w roli „Szczę- 
ścia" wykazała nam, że potrefi 


być zarówną świetną reżyserką, 
autorką poematu fanecznego i 
odtwórczynia. 


30. III. — GŁOS PQLSKI — 1927, 


Dajmy młodzieży dobrą ksiażkę 


Na marginesie „Miesiąca Książki” 
w Łodzi 


Sprawozdania ze stanu czyte!- 
mictwa w szkołach powszechnyca, 
zaznaczają wprawdzie zgodnie ko- 
rzystny wpływ czytelnictwa ne 
poziom umysłowy, oraz uświado- 
mienie obywatelskie naszej dzia- 
twy, podkreślają 'ejnak również 
niedostateczne zaopatrzenie bi- 
bljotek szkolnvch w odpowiednią 
i doborową tekturę. 

Stan pod tym względem przed- 
stawia się nieszczególnie Jeśli 
weźmiemy pod uwagę małą iiczbę 
bibkotek szkolnych, a do tego 
składających się z książek Zo- 
zwyczaj zniszczonych i bezwar‘to- 


ściowych, to stwierdzić musimy, 
że stan ten należy jaknairvchlej 
naprawić. 


Niezależnie od lichego stanu bi- 
bljotek, także i czytelnictwo mło- 
dzieżv wymaga znacznie wieksze- 
go, niż dotychczas, zainteresowa- 
mia ze strony nauczycielstwa a 
przedewszystkiiem scpołeczeń- 
stwa. 

Konieczność ta nasuwa się tak- 
że z uwagi na przejawiający się 
w społeczeństwie ogólny upadek 
czytelnictwa, powodujący zmania!- 


w szczególności spadek książek 


—ogo—— 


Wrogowie kościoła narodowego 


jako oskarżeni 


przed sądem 


Nasz warsz, koresp. telefonuje: | 
W dniu wczorajszym w sądzie | 


pokoju w Warszawie rczpatrywa” 
Da była sprawa redaktora dwóch 
pism chadeckich p. Adama Szy- 
mańskiego („Hasło Ludu") i Józe- 
fa Sicińskieśo („Głós Ludu") z art. 
263 k. k. o szerzenie nieprawdzi- 
wych wieści, wywołujących niepo- 
kój publiczny, Oskarżeni w kilku 
artykułach atakowali rząd za rze- 
kome popieranie ruchu sekciar- 
skiego i kościoła narodowego. 
Obrońca podsądnych adw. Bit- 
tner w obronie swych klijentów 
powcływał się na artykuły z „E- 
poki” i „Glasu Prawdy" dowo- 


Jej skońcą:nie piękne ruchy, i dząc. że opinja tych pism jest ró- 


majestat postyci mpredestynowały 
do rozdawania szczęścia i korony, 
aczkolwiek źle wykonany ko- 


stjum, krępował całkowitą swo- 
bodę ruchów. 

Chochliki i mimty rozkoszne. 

Tłum publiczności, który od- 
szedł bez biletów wd kasy zdaje 
się, skusi p. Janczewską do po- 
wtórzenie tej ze wszech miar uda- 
nej pantomimy, 

Me - zy. 


CENNY DAR DLA ARCHIWUM 
MIEJSKIĘGO 

Warszawskie towarzystwo miłośni- 
ków historji przesłało ma ręce prezy- 
denta M, Cynarskiega kompletny zbiór 
„Przezlądu historycznego” oraz wsry- 
stkie wydawnictwa „Biblłoteki im. Ko- 
rzona”', jako dar dla podręcznej bibliote- 
ki naukowej, istniejącej przy, miejskiem 
archiwum akt dawnych, 


a, 


AE we 
Y» wŁODZI Polskiego 
Miejskiej 


~r 
KORÓ Galerii Safak 


Ważny na dz. 30 marca 1927 


Kupon daje prawo do nabycia dwuch 
biletów w cenie po 80O gr. od godz 
10 rano do 11 wieczorem 


| 


Piękny gmach z pomarańcz 


Wybudowany na wy$tawie w Kaliforniji 


dla młodzieży, 


ku 1926 już tylko 19. Poważne 
miebezpieczeństwo stanowi nare- 
szcie bardzo szerokie rozpowsze- 
chnienie literatury sensacyjnej i 
brukowej, która wytraciła z rak 
młodzieży lekturę poważną: 
Świadomość tych  niehsrnie- 
czeństw wymaga przeciwdziała- 
nia ze strony społeczeństwa. Na- 
leży wywołać u młodych pokoleń 
szczere zamiłowanie do lektury. 
To da się zrobić przez odpowie- 
dni i umiejętny dobór książek i 
obficie 
szkolne, 
W związku z rozpoczęciem 
„Miesiąca książki”, nastąpić po- 
winna zgodna akcja wszystkich 
czynników i całego społeczeń- 
stwa naszego miasta, którym nie- 
wątpliwie los przyszłych uświedo- 
mionych obywateli leży na sercu. 
Zrozumieć musimy, że dając mło- 
dzieży dobrą książkę, dajemy pań- 
stwu przyszłych ooh obywa- 
teli. 


zaopatrzone _ bibljoteki 


D. J. 


warszawskim 


wnoznaczna ze stanowiskiem rzą- 
du. 

Przedstawiciel komisarjatu rzą- 
du oświadczył, iż ani „Epoka”, 
ani ,Głcs Prawdy" nie są organa- 
mi rządu, co zostało oficjalnie 
stwierdzone; wobec tego opinia 
tych pism nie ma żadnego dla 
sprawy znaczenia. 

Adw. Bittner zgłosił wówczas 
wniosek o odroczenie sprawy i 
powołanie nowych świadków: re- 
daktora „,Epoki" p. Zagórskiego i 
redaktora , Głosu Prawdy" p. Stpi 
czyńskiego, a także księży Horo- 
mańskiego i Wiśniewskiego. 

Sąd pokoju wniosek obrony 
przyjął i rozprawę odroczył, 


których w całej 
Polsce ukazało się w roku 1924 
ogółem 294, w roku 1925 tylko 
276, a w pierwszym kwartale rò- 


| 


Koncert symfoniczny 
Ku uczczeniu 100-2) rocznicy śmierci Beethovena 


Dyr. Emil 


Młynarski, solista Artur Rubinstein, 


prelegent Zdzisław Jachimecki 


Jak Paweł Bekker w swej ob- 
szernej pracy p. t , Beethoven als 
Kulturmacht" rozróżnia w twór" 
czości nieśmiertelnegc mistrza to- 
nu trzy style; improwizatorski styl 
sonatowy, monumentalny styl sym- 
foniczny i wizjonerski styl na- 
tchnionej abstrakcji, zalklętej w 
transcedentalne piękno astatnich 
kwartetów, tak prof. Zdzisław Ja- 
chimecki. określając bezgranicz- 
ność genjuszu Beethovena, widzi 
w ewcċlucji jego twórczości trzy 
stery: człowieka naturę i boskość. 
Beethoven zdaniem  prelegenta, 
rozpoczął muzykę i zamknął ją 
nie mając kontynuatorów Stwo- 
rzył on dramat symfoniczny zide- 
alizewał akcję i dialog, dał wzory 
cbrazowania w muzyce, sięga aż 
do najgłębszych tajników istnie- 
mia, odtwarza przeszłość, a we 
współczesności czuje za całą ludz- 
kość i z siebie wysnuwa jej losy 
tragiczne. jej radości i cierpienia, 
Wielka msza jego „Missa solem- 
nis” jest wspaniałym obrazem 
dogmatyki chrześcijańskiej, a sym- 
ivnje i sonaty są to poematy do głę 
bi wzruszające, Po pięknem i i rze* 
czowem przemówieniu wytrawne- 
śo znawcy muzyki prof, Jachi- 
meckiego, rozpoczął się program 
koncertu który odznaczał się sub- 
belnością w wyborze utworów. 

ie było w nim żadnych załamań 
i koncesji na rzecz ogółu; widocz- 
nem było, że układali go sami wy- 
konawcy, muz 
odnieb'eniu 


ycy o wytwornem 
artystycznem: d 


mil Młynarski Artur Rubin- 
son 

R iy yoa STR 
ER yte Schumann, 
wspominając o koncercie, na któ- 


rym wykonywano wszystkie trzy 
uwertury do op. „Fidelio*, pisze w 


następujący sposób: Dzięki wam. 
wiedeńczycy z 1805 r,, że się wam 
nie spodóbała pierwsza uwertura 
i Beethoven w boskim gniewie je- 
daa po drugiej stwarzać począł. 
Nigdy mi się tak potężnym nie 
wydał, jak właśnie owego wieczo- 
ru, kiedy można było być świad- 
kiem. jakby tej pracy twórczej, 
tych zmian, tych ciągłych 
Pyt tego wykuwania z 

za coraz to nowych i 


= 


ry i ay- 
si 

Ryszard Wagner nazywa tę w 
iake k potężnym Apaia do- 
s konalszym i większe robiącym 
wrażenie, niż sama opera której 
jest nie wstępem, a genjalnem 
streszczeniem. Sto lat zgórą dzie- 
ło to nie przestało być ozdcbą kon 
certowego programu i dzisiaj jesz- 


cze ta nagle odzywająca się za 


drzwiami trąbka pośród rozhowć* 
ru instrumentów, czyni na świado- 
mych rzeczy słuchaczach jednako" 
wo silne wrażenie, 

Siódma symłonja — ta wesoła, 
mająca charakter radosny aż do 
wybuwiałości, była dalszym ciągiem 
cnegdajszego festivalu. Symłonia 
ta przedstawia poza różnoliłością 
w rytmach i nastroju niezliczone 
trudności techniczne i i wymaga ró- 
wnomiernej obsady przy pulpi- 
tach w poszczególn. grupach in- 
strumentów. przeto całość pzmi- 
mó usilnej staranności i d:brych 
chęci dyr. Młynarskiego nie wy- 
warła należytego wrażenia, Na- 
wet Allegretto — ta cudna elegj 
z przepiękną pełną żałości melo- 
dją, jedno z core 
rątchnień Beethovena było ch 
bione w nastroju a jasne i OE 
w fimale tematy, proste jak pio- 
senki ludowe, straciły na swej 
przejrzystości przez niedostatecz= 
ną ilość pierwszych skrzypiec. 
Najlepiej stosunkowo wyszło 
Scherzo z cudnem „Trio” na te 
mat noppa pieśni, śpiewanej 
w dolnej Austrji, 

Nastąpiła część solowa wieoczo* 
ru. Artur Rubinsteim OEM je- 
den z najpiękniejszych koncertów 
fortepianowych -G-dur oraz pełną 
patosu „Appassionatę", Zbyteoz- 
nem byłoby analizować grę Rubin- 
steina ze szkiełkiem w oku, gdy 
artyzm ten nie pyszni się 
mi wytwórczymi; zbytecznem 


.| toby zastanawianie się nad t 


niczną stroną interpretacji ha 
gdzie podziwiać należy mistrzo- 
stwo w przeprowadzeniu linji u- 


tworów i p 
niem frazesu diot ie 
wrażenie, że znika rola czynnika 
pośredniego „palców“ i że artysta 


wolą swoją wydobywa ze strun 


RE 

ak więc Łódz zdała egzamin ze 
swej mitzykalności, łącząc się w 
chórze wszystkich środowisk mmi- 


zycznych w złożeniu hołdu Bri 
kiemu $enjuszowi, 
t F, Hal 


Teatr i muzyk: 


TEATR MIEJSKI 
„NAJDROŻSZA MOJA PEG* 


wesoła krotochwiła amerykańska w 4-ch 
aktach-H. Manners'a, grana ostatnio me 
koło 50 razy w warszawskim teatrze 
Małym, wkaże się po raz pierwszy w 
nadchodzącą sobotę wieczorem. Rolę 
tytułową odtworzy występująca po raz 
pierwszy na sceme tódzkiej po paromie- 
sięcznej nieobecności p. Stefanja Jarkow: 
ska, która w tej roli odniosła wielki 
trywmi w Warszawie. Reżyserja Kon. 
stantego Tatarkiewicza. W rolach waż- 
miejszych panie: Łapińska, Tatarkiewi- 
czówna, oraz panowie: Bielicz, Fabl- 
siak, Krzemieński, Mroziński, 

Dziś uroczyste przedstawienie, zaku- 
pilone przez komitet uczczenia istnienia 
gimnazjum żeńskiego Pętkowskiej i Ma. 
cińskiej. Początek o godzinie 6-ej popo- 
ludriu, 

Jutro, po cenach najniższych — „Pro: 
boszcz wśród bogaczy”. 


TEATR POPULARNY 

Dziś wieczorem i dmi następnych, w 
dalszym ciągu znakomita komedja „S%- 
| pawie" z Kubińskim w roli tytułowej, 

Dziś popołudniu, przedstawienie dla 
młodzieży szkół średnich, po cenach naj 
niższych. rany hędzie „Hajduczek” 
sztuka historyczna wg. powieści Fenry- 
ka Sienkiewicza „Pan Wołodyjowski" 
w 3 aktach, 


OPERA DZIECIĘCA W TEATRZE 
POPULARNYM 

Zaimteresowamie wśród publiczności 
lódzkiej wzbudziła fantastyczna opera 
dziecięca w 3 aktach pod tyhlem 
„Zapóźno”, Hoeckówny, Opera ia wy 
stawiona będzie na scenie teatru popu- 
larnego przy ul. Ogrodowej 18, w dniu 
5 kwietnia r. b. o godz, 7 mln. 30 wie- 
czorem, 

Kierownictwo muzyczne spoczywa w 
rękach prof, K. Prosnaka, Re/>vseruje 
dyr. Józef Pilarski, Tańce układu balete 
mistrza W, Majewskiego. 

Operę tę, wystawia satmoprmoc ko 
leżeńska, przy panasjun p. Waszczyfi» 
skiej 


` 


Tajemna przemowa świazd 


Horoskopy słynnych ludzi społecznych| 
Briand, Moisssi, Henny Porten, Jackie Coogan 
Marsowi. Księżyc w dziesiątem po- Co dziś wyświetlają Kina łódzkie 


lu wskazuje na wielką popular- 


Najnowsze wyniki badań nauko- 
wych zrehabilitowały, jak wiado- 
mo, po części astrologję średnio- 
wieczną. Okazuje się bowiem, że 
istotnie z przestrzeni międzypla- 
netarnych idą ku nam pewne ko- 
smiczne promienie które wywie- 
reją silny wpływ na życie, zdro- 
wie i losy człowieka ziemskiego. 

W ostatnich czasach namnożyło 
się astrologów. którzy specjalnie 
zajmują się przepowiadaniem przy- 
szłości z gwiazd, i zestawianiem 
horoskopów znakomitych * ludzi, 
Oczywiście nie należy zapominać, 
że człowiek jest omylny, a wszel- 
kiego rodzaju wróbiarz omylniej- 
szy sto razy od każdego przecię- 
tnego śmiertelnika, W każdym ra- 
zie warto zapoznać się z horosko- 
pami jakie dla różnych osób ze- 
srt e astrolog niemiecki Andre- 
sen i ogłasza on w swojej nie- 
dawno wydanej Aer 


HOROSKOP ARISTIDESA 
BRIANDA. 

Astrolog stwierdza, że w obra- 
zię urodzin Brianda, który ujrzał 
światło dzienne w Saint Nazaire 
28 marca 1862 roku o godzinie 
10,30 przed południem, silnie jest 
zaznaczone dziewiąte i dziesiąte 
pole. Słońce į Neptun znajdują się 
pod znakiem Barana, Księżyc, 
' Merkury i Wenera pod znakiem 
Ryby, 
źniąt, ©0 oznacza płomienny, uczni 
ciem przeniknięty intlekt wielkie 
umysłowe zdolności, talent reto- 
ryczny, zdolność przystosowywa. 
nia się i oryginalność myśli, Sa- 
turn w ekila z Jowiszem pod 
znakiem Dziewicy oznaczają by- 
stry, analityczny rozum,- filozo- 
ficzne nastawienie umysłu, O sil- 
nych duchowych konfliktach, wiel 
kich trudnościach i zaburzeniach 
w jego życiu i działalności, świad- 
czy pozycja Saturna w stosunku 
do księżyca i Merkurego. Nie- 
szczęśliwe położenie Uranusa w 
polit dwunastem w stosunku do 
| księżyca, Merkurego Saturna i 
| a: świadczy o licznych in- 


Uranus pod znakiem Bi- 


trygach oraz o pomyłkach, któ- 
rym Briand podlega przez swój 
nadmierny entuzjazm i pewne nie 
przemyślane czyny. W każdym 
razie w horoskopie tym nie brak 
oznak, wskazujących na ciężkie 
walki życiowe. 


HOROSKOP ALEKSANDRA 
MOISSIEGO 


Główna działalność planet w 
horoskopie znakomitego, znanego 
również z gościnnych występów. 
publiczności polskiej Aleksandra 
Moissiego, koncentruje się w dzie- 
wiąrem i dziesiątem polu i wykazu 
jet tam nechybne oznaki wielkiej 
popularności i sławy. Ustawienie. 
Wenery i Neptuna w znaku Byka, 
oraz trójką: utworzony przez słoń- 
ce i Merkurego w stosunku do księ 
życa — wszystko to są wskazówki 
genjalnych zdolności aktorskich, da 
ru bystrej obserwacji, siły wyrazu 
i artystycznej inspiracji, Figura ge- 
ometryczna zbliżenia Jowisza z 
Neptunem świadczy o inspiracji, o 
charakserze mistycznym. Dalej a- 
strolog wyczytał z gwiazd, że Mois 
si ma namiętny, burzliwy tempera- 
ment, wielką odwagę, energię, siłę 
woli i inicjatywę, które pozwalają 
mu dojść do celu, pomimo najcięż- 
szych przeszkód. 


CO MÓWIĄ GWIAZDY O HENNY 
PORTEN? 


Enetgja, śmiałość, impulsyw- 
ność ł zdolność przeprowadzania 
swych planów, oto główne cechy 
horoskopu znanej gwiazdy filmo- 
wej Henny Porten. Znak ognisty 
Lwa, słońce pod znak. Kozioroż- 
ca, księżyc pod znakiem Barana i 
planeta mądrości Merkury pod zna 
kiem Strzelca, wskazują przytem 
na szybkość często nazbyt wielką 
myślenia i działania, jednocześnie 
zaś na wytrwałość i upór, oraz na 
silną, wybitną ambicję, Zdolności 
aktorskie zaznaczone są pozycją 
Wenecy, pod znakiem Wodnka, 
jeszcze zaś wyraźniej zaznacza się 
to w kwadracie p ekg ku 


NAMIĘTNOŚĆ, która UPOKARZĄ 
MIŁOŚĆ, która WZNOSI 


Roztoczy przed nami ekran REDUTY w filmie p.t 


PARYŻA 


W salonach 
spelunkach 


„Głosu Polskiego“ 


Ważny na dzień 50 marca 1927 
W programie obraz: 


po gr. 75. 


Kupon ulgowy 


do kinoteatru „APOLLO 


„Pat i Patachon jako pogromcy wilków” 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch biletów 
ważnych na wszystkie miejsca i seanse 


e” 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do kinoteatru „ODEON“, 
Ważny na dzień 0 marca 1927 
W programie obraz: 
„Pat i Patachon jako pógromcy wilków“ 
Kupon daje prawo do nabycia 2-ch biletów 


ważnych na wszystkie miejsca i seanse 
po zł. 150 


Kalendarzyk Kinowy 


—ogo— 


MOŻE: LUNA „Ben-Hur* 
REDUTA ; „Rok szału i użycia” 
JACKIE COOGAN GRAND KINO „Grzech i Kara“ f 

Horoskop Jackie Covgana zdra ODEON „Pat i Patachon jako pogromcy wilków” 
dza nam genjalną naturę, ksórej APOLLO j » » 
nie brak orygiralności į siły intui- CZARY „Szajka fałszerzy pereł" 
cyimej. Mistyczny znak Skorpiona CORSO „Niebieski Ptak“ 
i poznawczy znak Wodnika, są sil NOWOSCI Ne ye 
nie zaznaczone przez obsadzenie SPuŁDZIELNIA „Wiedeń, miasto moich marzeń“ 
6 planetam)  Obsadzenie piątego OSWIATOWY „Dzwomnnik z Notre Dame* 
pola w szczęśliwym aspekcie do REKORD „Syn prerji* i „Dziecko o dwóch ojcach” 
Wenery pod znak. Strzelca, jest? SYRENA „Grzechy Paryża“ i „Mezaljans“ 
wskazówką artystycznych zdolno- ERA „Bogowie, Ludzie i Zwierzęta“ 
ści į artystycznej karjery Coogana. VENUS „Pat i Patachon jako Policjanci" 
Pozycja Merkurego świadczy o za VIKTORJA 


„Cud*wilków'* 
miłowaniu do wiedzy, a pozycja 


Merkurego w stosunku do Marsa 
o umyśle krytycznym, 


LEN T reaL LL JKAAAAAAAAŁAAŁAAM 


Miejski Kinematograt Oświatowy 


Wodny Rynek (róg Rokicińskiej) 
Dojazd tramwajami.6,i. 11 
Od wtorki, : dn. 22 do poniedziałku, 
dn, 4 kwietnia 1927 r. włącznie 
DLA DOROSŁYCH: 
'Dramat w 2-ch serjach—12 aktach 
według; rozgłośnej powieści Wiktora 
Hago p. t. „Notre Dame de Paris“ 


„Dzwonnik z Notre Dame" 


W roli Quasimodo, potwornego 
dzwonnika sławnuj katedry Notre 
Dame w Paryżu, znak. Lon Chaney. 


DLA; MŁODZICZY 


TUS P 
Aufa! i empul.. fomt!.. 
Dramat w 8-miu częściach z życia 
amerykańskich cowboyów, 

W roli głównej TOM NIX. 
Naukowe Seanse bezpłatne dla mło- 
dzieży. szkół powszechnych odbywa 
ją się codziennie o godz. 13,50 115, 


ZZL ZOO OD 
W poczekalniach kina. codziennie 
do godz. 22 audycje radjofoniczne. 


WEZSZOZSNOBZZARACEWZWOWOWEŁ ©069060696960 


pa Ba a 7 
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CZARY 


Jutro premjera! 


ESIN wizaz: e 


Dziś ì dni następnych Dziś i dni następnych ŚĆ 


Spiesz! zobaczysz 8-my cud świata, po t 


GRZECH i KARA 


podług legendy SODOMA i GOMORA 


Dwugodzinny program w 2 seriach 14 aktów razem. 
W rolach głównych: pełen męskiej urody ulubienica publiczności 


Michał VarkKonyi" aai Lucy Doraine 


Z wszystkich niskich namiętności ludzkich, z mroków nędzy i rozpaczy powstał GRZECH. 
A za Każde przestępstwo i winę musi nastąpić KARA. Oto synteza obrazu .w nowem 
literackiem opracowaniu pod niezrównaną reżyserją M. RERTESZA. 


Początek o godz. 5-ej, w soboty i niedziele o 2-ej, ostatni seans o -10, a 


« mjra s 


| Kupon ulgowy 


„Głosu Polskiego“ 


do kinoteatru „REDUTA“ 
Ważny na dzień 30 marca 1927 


Kupon ulgowy . 
„Głosu Polskiego“ 


do kinołeatru „SYRENA“ 
Ważny na dzień 30 marca 1922 


W programie abraz: 
1) „Grzechy Paryża“ 2) „Mezaljans'' 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch biletów, 
ważnych na wszystkie miejsca i seanse 
po GO gr. A 


W programie obraz: 


„Rok szału i użycia“ 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch biletów 
ważnych na wszystkie miejsca i seanse 
do g. 6 zł. 1.50 pog. 6 zł 200 


„SŁOS POLSKI“ 
Lódź 
30 marca 1927 r. 


Sytuacja finansowa Polski 


w Kkrzywem zwierciadle niemieckiem 


Niemcy, które na każdym kro-| 
przed|zdaniem niemieckich sfer gospo- 


ku starają się dowieść, że 


że być oczekiwaną, należałoby się 


zawarciem traktatu handlowego z|darczych zastanowić nad tem w 


niemi kapitał amerykański 


będzie zbyt pochopny do udzie-|ze swoim 


nie | jaki sposób poradzi sobie Polska 


bilansem płatniczym. | 


lenia Polsce większej pożyczki|który wymaga co najmniej akty- 


pod korzystnymi warunkany osą- 
dzają naszą sytuację gospodarczą 
dość krytycznie, jakkolwiek mię- 
dzy limjami wyczytać można, że 
w ocenieniu przyszłości gospodar" 
czej Polski ze strony naszego 2a- 
chodniego sąsiad» nastąpił po- 
ważny zwrot ku lepszemu. 

Nasze sfery finansowe aceniają 
bardzo pomyślnie sytuację złotego 
widząc w obecnych zasobach war 
lutowych 4 dewirowych Basku 
Polskiego dostateczną gwarancję 
jego trwałości na dłuższy okres 
czasu, Natomiast opinja niemiec- 
ka ma w tym kierunku poważne 
zastrzeżenia. 

Jako główny atut wysuwa ema 
ten moment, że zasoby Banku Po! 
skiego z końcem 1924 roku prze- 
wyższały zasoby obecne, że poza- 
tem w 1925 roku otrzymano dość 
znaczne pożyczki zagraniczne, a 
mimo to przy biernym bilansie 
kandiowym, kurs złotego nie dał 
się utrzymać, Obecnie, kiedy czyn 
ność naszego bilansu kandlowego 
w ostatnich czaarch stale się po 
garsza, a za miesiąc luty jest tak 


wnego salda bilansu handlowego 


w wysokości 20 mili. złotych w 
złocie miesięcznie. 

Polska nie mając możności od- 
powiedniego spotęgowania swoje- 
go eksportu (tak twierdzą Niem- 


ku do rolnictwa tego stanu rze- 
czy wszak nie załagodziła. Mie- 
liśmy więc tu cały zbieg okoliczno 
ści, z których każda z osohna mo- 
gła być dla waluty polskiej śmier- 
telną, 


Dziś jednakowoż sytuacja jest 


cy) będzie musiała silnie ograni-| zupełnie inna. zasoby Banku Pol- 
ozyć import, co jednakowoż  mu-| skiego są duże, żniwa mamy przed 
słałoby skomplikować stosunki | sobą, a perspektywy co do nich 
gospodarcze z państwami, z któ-|są korzystne główna zaś rzecz. że 


nemi zawarto traktaty handlowe. 
Nie ulega najmniejszej wątpli- 
wości, że ten sposób ujmowania 
naszej sytuacji gospodarczej, mimo 
opierania się na cyfrach bez 
sprzecznej logiki wywodów 
jest jednostronny i tendencyjny, 
gdyż nie bierze pod uwagę pe- 
wnych momentów, których prze- 
milczenie siłą rzeczy prowadzić 
musi do fałszywych wniosków. 
Przedewstystkiem stwierdzić 
należy, że katastrofa walutowa z 
1925 roku nie byłaby nastąpiła, 
gdyby nie fałszywa polityka  go- 
spodarcza, ze strony ówczesnego 
rządu, który goniąc za popularno- 
ścią otworzył na oścież granice 
rzekomo dla walki z drożyzną. 


minimalna, że zmiana czynnego| Ten sposób walki niszczył cały 


bilansu handlowego na bierny mo [szereg krajowych 


warsztatów 


Potężny przemysł Ameryki 


4 i pół miliona samochodów rocznie 
Z podatku możnaby pokryć 3-letni budżet Polski 


27.500.000 samochodów, 


tyle bowiem wozów zostało zare- * 


jestrowamych w h urzę- 
dach paz lie > 


Z soewcjaa. lektomocji sżaiocho 
dowej idnie w parze rozkwit tej 
gałęzi wytwórczości. 

R WIERZE 


Kronika gospodarcza 


ROZSZERZENE PORTU 

W HAWRZE. 
„Herald Tribune" dawiaduje się 

iż lord Kylsant, pewna 
ska grupa finansowa, w skład któ 
rej wchodzą m. in: Huntington, 
mod et Comp., należący do 
Percy Rockefellera,  popierani 
przes „Compagnie Industrielle 
Maritime”, mają przystąpić do 
rozszerzęnia portu w Hawrze, ce- 
lem przeniesienia do tego portu 
ruchu pasażerskiego i towarowe- 
go, skoncentrowanego obecnie w 

Hamburgu i Antwerpii. 


be 


OPŁATY STEMPLOWE OD 
POKWITOWAŃ. 
Według wyjaśnień ministerstwa 
skarbu pakwitowania z odbioru 
gotówki nie przewyższającej su- 
my 50 złotych są wolne od opta- 
ty stemplowej. Dotyczy to rów- 
nież pokwitowań z odbioru papie- 
rów wartościowych, których war- 

tość nie przewyższa 50 złotych 


dolarów, to jest zgórą re 
Pie wrsók ody bede 


W samej Ameryce w ciągu ro 
1926 wyprodukowano 4.480 000 
samochodów osobowych i cięża- 
cowych, przeldstawiających w hur- 


wartość 3.056.950.000 dolarów. 


Nadto w ciągu roku opon samo- 
wyprodukowano w A- 
meryce za 775.000.000 dol, części 


zeowyce zaś za 660.000.000 


Sam podatek od produkcji wy- 
niósł zawrotną sumę  735.226,000 
rezy 
pań- 
stwa 

Jeżefi do da dodamy, iż prze- 
mysł samochodowy w Amecycejf e Ea 
zatrudnia  3.500,000 robotników, 
to będziemy mieli pojęcie o ogra- 
mie R: ęz wytwórczości, 

Na eksport z Ameryki wyszło 
zaledwie 12 procent produkcji a- 
‘|merykańskiej, t. j- 550.000 samo- 
, [chodów wartości 475.000.000 del. 
zymi odbiorcami samo- 

erykańskich były w r. 
1926 Australia, Argentyna, Bra- 
zylja, poł. Afryka i Kanada. 

Najpoważniejszemi wytwórnia- 
mi samochodów są wielkie towa- 
rzystwa: „Fond Motor Company" 
i Dodge Brothers Comp.” oraz 


„General Motors Corp“, a z firm 


Rack, P 


Chrys 
Packard į Studebaker. 
Jak -ę pah a 
produkcji, świadc 


SĄ przeca w 
ć może poró- 
wnanie wytwórni Forda z „Gene- 
ral Motors Corp." Gdy bowiem 
Ford w roku 1923 wyprodukował 
55 proc. ogólnej produkcji samo- 
chodów w Stanach  Zjednnczo- 
nych, „General Motors Corp." o- 
śiągnęło około 20 proc. Natomiast 
w roku 1925 zakłady Forda wv- 
produkowały zaledwie 30 proc., 
podczas gdy „General Motors 
Corporation ' — 35 wroc. 
Z tego wspólz: swodr nict wa 


A coraz lepsze typy 
į coraz niższe ceny. 


WA 
sama" 


rząd nasz nauczony  doświadcze- 
niem nie popełni tych błędów, któ 
re wówczas okazały się zgubnemi- 

Jeden z wielkich europejskich 
finansistów wypowiedział kiedyś 
zdanie, że najlepszym ministrem 
skarbu jest ten, który jest naj- 
mniej popularny. Mamy uzasadnio 
ną nadzieję, że obecny kierownik 
maszej polityki fimansowej w 
swych poczynaniach kierować się 
będzie wyłącznie interesem pań- 
siwa i nie pójdzie na lep haseł de- 
magogicznych. 

Tak ujęta sytuacja uprawnia do 
bardziej optymistycznych wnio- 
sków co do naszej przyszłości go- 
spodarczej, aniżeli w ujęciu nie- 
mieckiem. 

„Być może, że zawarcie tnalkta- 
tu handlowego z Niemcami nie 
pozostanie bez wpływu na tok ro- 
kowań naszych o pożyczkę, gdyż 
Ameryce zaangażowanej w zna- 
czny sposób kapitałami swoimi 
w Niemczech, nie może być obo- 
jętnem, w jakich stosunkach po- 
zostaje Polska z tym krajem. Pol- 
ska ze swej strony nie będzie ro- 
biła trudności w tym względzie, 
o ile oczywista rokowania te o- 
prą się na gruncie czysto gospo- 
darczych rozważań. 

Stwierdzić jednak nsieży, że 
sytuacja gospodarcza Polski, bez 
względu na wynik naszych roko- 
wań handlowych z Niemoami, nie 
jest taką aby kapitał ameęrykań- 
ski musiał się do niej odnosić z 
rezerwą, jak to stale podkreślają 
Niemcy. 

A, S, 


OOOO OOO DODODĆ 


„Syn Szeika' 


największy szlagier sezonu 
najbliższy film „Grand-Kina* 


„Syn Szeika* —ostatni 

pośmiertny film VALENTINA 

—nie ma nic wspólnego z fil- 

men „SZEIK*, granym przed 
paru laty. 


przemysłowych i podważył w nie- 

słychanej mierze nasz bilans han- : : 

dlowy. pozatem rok 1925 — 26 Że s 
był rokiem wyjątkowego  pieuro- i 3 
Gi 4 OA A Polską a Persją. Pertraktacje 


GAZETA HANDLOW 4 


„GŁOS POLSKIE 
Lódź 
30 marca 1927 r, 


Traktat polsko-perski 


jest pierwszy, 
z państwami 


Dnia 19 marca r. b. podpisane 
zostały” w Teheranie traktaty: 
przyjaźni oraz handlowy między 
o 
zawarcie obu tych traktatów roz- 
poczęto w Warszawie w 1925 ro- 
ku w czasie pobytu posła perskie- 
go Assad Khana, prowadzone by- 
ły dalej za pośrednictwem posel- 
stwa polskiego w Teheranie. 

Traktat przyjaźni oparty jest na 
zasadach amtykapitulacyjnych o- 
raz całkowitej równości i wzaje- 
mności, Traktat handlowy regulu- 
jąc sprawy wymiany gospodarczej 
między obu krajami, otwiera dla 


jaki 


zawarła Persja 
europejskiemi 


przemysłu polskiego szerokie po 
le zbytu, zwłaszcza dla wyrobów 
włókienniczych i t. p. 

Wyroby polskie, eksportowane 
do Persji korzystać będą z klauzi- 
li największego uprzywilejowania. 
Traktat handlowy zawiera ró 
wnież szereg artykułów, dotyc'ą- 
cych spraw osiedleńczych, przys 
czem zapewnia obywatelom pol 
skim traktowanie na równi z pod: 
danymi perskimi, 

Oba traktaty są pierwszymi tet 
go typu umowami które Persja za» 
wiera z państwem europejskiem, 


Dolar i aKcie 


—o— 


Na wczorajszej glełdzie walut 
obcych w Warszawie kurs przeka- 
zów na New Jork obniżony został 
o i punkt, mianowicie do 8.93, 

Kurs dolara gotówkowego pozo- 
stał niezmieniony. W obrotach pry 
watnych sytuacja nie uległa żadnej 
zmianie, 

W Łodzi dolarami obracano po 
8,93 i pół w płaceniu, 8,94 i pół w 
oddawanim, 

W Warszawie kurs prywatny 

, był nieco niższy, mianowicie 8,93 
8.94, 


Bank Polski ofiaruje w dał 
szym ciągu za dolara zł. 8.90 i 8.89 
(za banknoty jedno i dwudolaro, 
we), 

Na rynku akcji miała miejsce 
w dniu wczorajszym zwyż”a kur 
sów wszystkich prawie akcji, 

Na giełdzie oficjalnej zwyżka ta 
wynosiła w porównaniu z notowa- 
niami poniedziałkowemi przecięt: 
nie około 5 proc, 

Na półgiefdzie kursy w dalszym 
ciągu kształtowały się zwyżkowo. 

-(22) 


Rynek pieniężny 


"NZ 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
WALUTOWEJ 


z dnia 29 marca 1927 r. 
Dolary 
Belgia 
Holandja 
Londyn 
N „York 
Paryż 
Praga 
Szwałcarła 
Wiedeń 
Włochy 


8.92 

124.50 

« 358,10 
43.41 

8.93 

35.07 i pół 
26.51 
172.20 
125,89 
41.13 


AKCJE 


z dnia 29 marca 1927 r, 
Bank Dyskontowy 120—120.50 
Bank Polski 129—128—130 
Bank Ziem Polskich 2,85 
Bank Handlowy 7.30—7,15—7.25 
Bank» Zachodni: 3,95—3.90—3,95 
Bank Zarobkowy 16.25—15.75—16.00 
Brown Bovery 2.20 
Czersk 0.83 
Cukier 4,75—4.65—4 75 
Wysoka 6.85 
Nobel 4,50—4.40 
Fitzner 6.10—6.25 
Modrzeiów 7,45—7.60—7.55 
Parowozy 085 
Rudzki 1.66—1.67 
Zawiercie 32—33 
Borkowski 2.80—2,75 
Siła i światło 95 
Częstocice 2.85—2.%0 
Łazy 0.34 
Węczie! 95—97 
Cegielski 35 
Lilpop 23—22,80—23.00 
Ostrowieckie 81 
Pocisk 3 
Starachowice 3—3,10—3.07 
Żyrardów 16.75—17.25 
Żegluga 0.28 


PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 


| Dolarówka 551.25 51.00 52,00 
| 5 proc. poż. konwersyjna 59.00 59.50 
|  4t pół proc, listy zastawne ziemskie 
Izi. 55.75 54.75 55.25 
| 5 proc. oll. tow, kred, m. Warszawy 
zi. 60.50 
4 i pół proc. obl, tow, kred. m. War- 


0000000000000" szawy zł. 55,59 


Notowania złoteno. 


W dniu 29 marca 1927 r, 


Za 100 zlotych: 
Zurych 58.20 — 57.70—57,93 
Berlin wypł. 46.785—47.265 
na Warszawę 46.95— 47.17 
na Poznań 46.905— 47, 145 
Gdańsk wypł. 67.60—57.73 
na Warszawę 57.52—57.05 
Wiedeń czeki 79.05—79.55 
Londyn 45,50 
Praga 578,— 


Notowania giełdowe w Londynie 


LONDYN, 28 marcą — (Pat.! 
Zamknięcie giełdy, 


Holandja 12.14.1 
Francja 124.02 
Belgja : 34 95 
Włochy 106.10 
Niemcy 20.43 
Szwsjcatja 25,24,14 


Notowania giełdowe. w Paryżu. 


PARYŻ, 29 marca (Pat) Notowa* 
nia końcowe 


Londyn 124 04 
N.jork 25 53,2,) 
Włochy 116,80 
Szwajoarja 491 25 
Niemcy 006.— 
Rumunja 17 65 


| 
| NOTOWANIA BAWEŁNY 


N, YORK, 28.11. Bawełna. 


Dowóz lo portów Atlantyku i Golfg 
30,000, wewnątrz kraju 8.000, do Anglii 
3.000, na kontynent —, loco 14,4, maj 
14,09—10, lipiec 14.31, sierpień 14.37, 
wrzesień 14.49, październik 14.52—52, 
listopad 14.58, grudzień 14,.68—69, styczeń 
14,70, 
| 


N. ORLEAN, 28,1. Bawełna, 
Loco 14.12, maj 14,13—15, lipiec 1431 
październik 14.42, grudzień 14.52, 
LIVERPOOL, 28.11, Bawełna, 


Otwarcie; maj 7.51, lipiec 7,65, paź. 
dziernik 7.75. 


Zamknięcie: Marzec 7,41; maj 7,51, ib 
pięc 7.65, październik 7.75, 


ADEMA 215 Rawadst 


15 zę, 


10 
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ARKADJUSZ AWERCZENKO. 


BIEDACTWO 


NOWELA. 


Spróbowała pudełko od zapałek, 
Pudetko się rozleciało, zapałki się 
rozsypały. Zamyśliła się, odrzuciła 
pudełko i wzięła ze stołu szklankę, 
Przy zetknięciu z gwoździem, 
szklanka potłukła się na miazgę. a 
Wi iera, uśmiechając się przez łzy, 
wysysała krew ze skaleczonej rącz 
ki, Użyte w tym celu kolejno nóż, 
widelec i łyżka natykały się na 
tępy, ale stały opór ze strony okrut 
nego a. 
Wreszcie do cate spamy, wtrą- 
eit s'ę ciężki przyci nit on 


Natychmiast potem lampa bez 
śledztwa i sądu, została powieszo- 
na. 

Jak pan sądzi, dobrze 
trzyma? 

Wyraziłem przypuszczenie, że 
wskutek chodzenia na *«wyższem 
piętrze, lampie grozi najlekktmyśl- 
niejszy z upadków. 

Naprawdę? Maria, idź do 
sąsiadów na górę i powiedz, żeby 
mniej chodzili, 

— Lepiej, niech pani ich odra- 
zu poprosi, żeby się wyprowadzili, 


się 


poruczoną mu misję w kj za- |-— poradziłem, 
dawalający, choć mie bez szkody 
dla siebie, gwoździa, sufitu i palusz 


ków DEO 


a, zamyśliła się: 
„ to niemożliwe, 
= Dlaczego niemożliwe? Je- 


Nad program: FARSA. 


UWAGA: 


Artyst. s, W. l. K. T sf 


pod kier. IDY KAMINSKIEJ 
— i Zygmunta TURKOWA. — 


Ból głowy i wyczerpanie 
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości wątroby, 


nerek, kamienie żółciowe, 


mie ludzkim. 


Zioła z gór Harcu d-ra Lauera 
sprzyjają dobrej przemianie materji, pobudzają tra 
wienie, oczyszczają krew, a przedewszystkiem u- 
zdrawiają żołądek i powodują regularne działanie 
wątroby i nerek, oraz usuwają obstrukcje. 

Zioła z gór Harcu d-ra Lauera 
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki 
przeciwdziałają tworzeniu się osadów, następstwem 
których jest reumatyzm i artretyzm. 

Zioła z gór Harcu d-ra Lauera 
usuwają i zapobiegają tworzeniu się kamieni żół- 
ch oraz łagodzą cierpienia hemoroidalne. 

Cena 112 pudełka Zł, 1.50, podwójne pudełko 2ł. 2.50 
Sprzedaż w apiekach i składach apfecznych. 


ciowy: 


Cena za tom 95 gr. 


Radakiar i wywycy Momca!i 


erek, k reumatyzm, artretyzm, 
cierpienia hemoroidalne są spowodowane złą prze- 
mianą materji i zanieczyszczeniem krwi w organiź- 


Wyszły z druku 


w Bibljotece Groszowej 
Warszawa, Moniuszki 11. 


M. Jokai — inne czasy inni ludzie 
przekład z węgierskiego pod red, 


A. Dygasiński — Na złamanie karku 

D. Mereżkowski — Dekabryści 

E Jezierski — W tundrach Sybiru 
Przygody królewicza Janka. 


— w prenumeracie 78 gr. 


Po raz pierwszy w Łodzi! 


stem pewien, że jeśli im pani da do 
wyboru: wyprowadzić się, albo 
spłonąć żywcem, — z pewnością 
wybiorą przeprowadzkę! 

— Ależ nie, to głupstwa! Nic 
się nie stanie! Widzi pan przecież, 
że wisi już pięć minut, i nic. Teraz 
tylko nalać nafty, zapalić i może- 
my spokojnie jeść obiad, 

Wzięła ze stołu butelkę, nalała 
nafty do lampy i zapaliła knot, 

Knot zgasł. 

Wiera potrząsnęła lampą i znów 
zapaliła. Knot znowu zgasł. 

Zmobilizowano wszystkie 
becne posiłki: mnie i Marię. 

Lampa uparła się i zanc w 
świecie nie chciała się palić. 

Dmuchaliśmy w nią, wykręca- 
liśmy knot, znowu zapalaliśmy, a 
ona zabłysnąwszy jak na. kpiny, 
znowu asla, 

— Musieli panią oszukać z ta 
lampą. Niech pani pośle Marję do 


o- 


sklepu, to zamienią! 

Wiera była już śmiertelnie zmę- 
czona, więc zgodziła się natych- 
miast, 

— Dobrze, tylko nafte wyleję. 
Marja, daj butelkę! 

I nagle usłyszałem 
śłos Wiery- 

— To jakieś cuda! Dopiero co 
wyłałam nafte z tej butelki i zno- 
wu jest pełna, Nic nie rozumiem. 

Zaciekawiony, podszedłem z ba 
czyć, co się stało, 

„ Proszę, miech pani pozwoli! 
Ależ pani nie we właściwą butel- 
kę to wylewal 

— CCo pan mi tam będzie opo- 
wiada!! Tamta jest od octu. Marja 
zapomniała o niej. 

Może być, że od octu, ale 
pusta. Wiera spojrzała ra mnie z 
roztargnieniem: 

Czy pan wie teraz. dlaczego 
lampa się nie paliła? 


zdumiony 


Po raz pierwszy w Łodzi! 


Ci, których wszyscy pokochali 


W sobotę, d. 2.IV o g. 3.30 


| Fabryki 


l 
| 


bryki przy ul. 
odbędzie się 


fabryki. 


oraz 


Dr. med. 


LeligSonowa 


Akuszerja,choroby 
kobiece,wenerycz- 
ne (wyłącznie u ko 
biet} porady dla 
kobiet ciężarnych 
Przyjm. od 11 i pół 
do li od 5—6. | 


A. Lange, 


w niedzielę i świę 


S J ' Piotrkowska BĘ 


1421 


= SoqTee 


ANDED, LBG BSA. adm 00. M2 TIL ZZ ZZA POLIT. 


pp. 


ZARZĄD 
chustek fantazyjnych 


ili wyrobów włókienniczych „TOGA“, 
Sp. 


| zawiadamia p. p. Akcjonarjuszów, że w dniu 26 
kwietnia 1927 r., 
Ks. 


Akc. w Łodzi, 


ll-ej rano w lokalu fa- 
5 w Łodzi, 


o godz. 
Mackiewicza Nr. 


Walne Zgromadzenie Akcjonariuszów 


z następującym porządkiem dziennym: 

1) Zagajenie i wybór przewodniczącego; 

2) Zatwierdzenie bilans za rok 1926; 

3) Plan działania na rok 1927; 

4) Wybór członków Zarządu i Komisji Rewizyjnej. 

Pp. Akcjonarjusze, życzący sobie wziąć udział 
w Walnem Zgromadzeniu winni przedstawić swoje 
akcje, lub odnośne świadectwa depozytowe nie póź- 
niej, jak do dnia 14 kwietnia włącznie, w kantorze 


1923—1 


Najprzedniejsze mydło. 
pachnące . 
do] prania i do mycia 


Dr. med, 
H Szumacha | LAJGHTER 
choroby tme. | STOMATOLOG 
przyjme 0 pó. Konstantynawska 3 


po pol, w niedzie- 
je święta od 11—! 
6-go Sierpnia 1. 
CA Tel. 

43-62. 26—93 


Chor, szczęk, dzią- 
seł, podniebieni, 
zębodołów 1-57 
Od ',1—5 18—9 w, 
| Wniedziele 11—2.5 


W sobotę, d. 2.IV o g. 8.30 w. 


„LOS“ |„SKARB* 


rę w 4 akt. Karola Merć, | Komedja w 3 akt. nap. D. Piński 


Zespół „WIKT'u*: Panie: Sonia Altbaum, Ida Kamińska, „aria Rappel. 
B. Epstein, Grundberg, Hirszfeld, Mandelblit, Melman, 


-ræ 


„Pat i Patachon =- Pogromcy wilków” 


Komedja w 10»ciu aktach. 


Wyświetlają jednocześnie kino-teatry OTEON i APOLLO 


Ter „SCALA 


Gościnne Elja Warsz. ŚR „Teatru 


ź ? GA | 


Józet Leżon, 


Teatr Swietlny „VICTORJA” 
ul. Kilińskiego 211. 


Od wtorku, dnia 29.gọ marca 1927 r. 
do niedzieli, dn. 5 kwietnia włącznie 


Najciekawszy film, jaki kiedykol- 
wiek widziano! 


Cud Wilków 


w 12 wielkich aktach. 


Ogromne wysiłki całej armii praco- 
wników tilmu, oraz przedstawicieli 
sztuki i wiedzy zogniskowanych, 
której „Cud Wilków* zawdzięcza 
swe zrealizowanie, pozostają w ukry= 
ciu dla widza, niemogącego zajrzeć 
za kulisy niemej sztuki. = W obrazie 
biorą udział tysiące artystów í 8 
pułków kawalerji. i 


EZ Z 
Początek seansu o g. 6-ej, w sobotę 
o 5:ej, w niedzielę, o 2-ej po pot 


Ceny miejsc od 40 gr. do zł. 1.20. 


|= FEET TREC Z FT TEST CC 


Ib 0% >% 
jaa 


GTA 
[3 ao GOLAT 


| kuwioL 


paea ZAC Farm a YUNA 
P.KO LSK 
WARSZ 


A 


= | 


LEKARZ-DENTYSTA 


S. Sokalski] 


ul. Andrzeja 4. 
Przyjmuje od 10—292 


Telefon 54-12 
gi 


ol 4-7 735 — 


W drukarni 


Nad program: FARSA 


W niedzielę, d, 3.IV o g. 8.30 w. 


„Morphium” 


Dramat- orp w 4»akt.-d-ra 
Hertzera, przekład Z. Turkowa, 


KASETKI 


metalowe różnych wielkości 


Meble i urządzenia biurowe 


poleca 


Łódź, ul. Przejazd 4, tel. 2-23 
Przedst. firmy G. GERLACH w Warszawie. 


Nr. 88 


Przyjrzałem się lampie. butelce 
po occie i powiedziałem: 

— Wiem już, Biedactwa 3 co 
pani potrafi zrobić? 

Niech pan mnie puści! Jak 
pan śmie całować? To zuchwal- 
stwo! Pan jest niemożliwy! 

Kszo. ja? Jestem znany totr, 
Czyż pani o tem nie wiedziała? 

— Korzysta z tego, że jestem 
sama... 

Starała się mi wyrwać, ale wi- 
docznie kłopoty z lampą tak ją 
zmęczyły, że głowa jej przytuliła 
się do mei piersi. Spojrzała na 
mnie i powiedziała: 

— Jaki pan zabawny! 

A potem widocznie zdecydtwa 
ła, że najlepszem wyjściem z sytu. 
aoñ jes; odoowiedzieć mi takim 
samym serdecznym pocałunkiem. 
Małe, niezaradne biadactwo! 

Była to jedyna rzecz, którą u- 
miała robić jak należy. 


APOLLO 


UWAGA: 


W poniedz., 


d. 4.IV o g. 8.30 w. 


„Bracia Karamazow“ 


Dramat w 3 akt. — 10 obrazach 
F. Dostojewskiego. 


Panowie: Adam Domb, 
. Maksimow, Zygm. Turkow. 


Ogłoszenia drobne 


NAUKA | WYCHOWANIE 


STENOGRAFJI 


wyucza darmo, listownie redakcja „Stes 
nografa Polskiego“, Warszawa, Szczy- 
gła 12: 1625—15 


DONIESIENIA ROZM. 


SPRZEDAM 
stoliki, krzesła, linoleńm, szafkę, ko 
szyk do kwiatów, książki. Adres: Za- 
wadzka 25, I p., front, 1922—1 


CHCESZ OTRZYMAL POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore= 
spondencyjne prof, Sekułowicza, War- 
szawa, Zórawia 42. Kursa wytczają 
listownie: buchalterji, rachunkowości 
kupieckiej, korespondencji handlowej 
stenografji, nauki handlu, prawa, kali - 
grafji, pisania na maszynach. Po ukoń- 
czeniu świadectwo. „ądajcie Sy (z 
tów! 99 — iF 


PIELĘGNIARKI 
poszukują zajęcia na dyżury prywatne 
na miejscu i na wyjazd. Główna 14, A. 
Lis, Sklep galanteryjny 809 —50 


MOJE PANIE 
Jestem wdowcem, lat 57, chrześcijani: 
nem, właścicielem znacznego majątku. 
Czy znajdzie się pani o Szlachetnem 
sercu, któraby potrałiła mnie przeko: 
nać, że dziecko moje znajdzie w niej 
matke? Takiej malżonce mógłbym za 
pewnić idealne współżycie małżeńskie. 
Nie rejlektuję na pieniądze, lecz na 
szczęście rodzinne. Łask. zgłoszenia 
sub: „Mateczka do administracji pis- 
ma. A a a n e SE m 509 — 4 


Głosu Polskiego" Piotrkowska 86 Polskiego“ Piotrkowska 86 


